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Gdyby republikanie zwyciężyli w wyborach na prezydenta...

PLANY POLITYCZNE i SPOŁECZNE
Walka o SUWERENNE prawa

państw naddunajskich

partii republikańskiej USA
Sensacyjne memorandum
DEYEYA i DULLESA

W KOŁACH DZIENNIKARSKICH NOWEGO JORKU KOMENTUJE SIĘ 
NARADY, JAKIE MIAŁY MIEJSCE MIĘDZY VANDENBERGIEM, STAS- 
SENEM, DEVEYEM I DULLESEM NA WYPADEK ZWYCIĘSTWA REPUBLI­
KANÓW PRZY WYBORACH PREZYDENTA. W KOŁACH TYCH STWIER­
DZA SIĘ, IŻ PO TYCH NARADACH DEVEY I DULLES UŁOŻYLI MEMO­
RANDUM O PODSTAWOWYCH WYTYCZNYCH ZAGRANICZNEJ POLI­
TYKI PRZYSZŁEGO RZĄDU REPUBLIKAŃSKIEGO.

Memorandum to składa się z trzech 
rozdziałów:

1. likwidacja następstw wojny
2. umocnienie zajętych pozycji
3. strategia natarcia.

W pierwszym rozdziale podkreślono, 
że druga wojna światowa doprowadzi­
ła do poważnego osłabienia dotychcza­
sowego systemu politycznego i spo­
łecznego, Potęga Stanów Zjednoczo­
nych winna być skierowana do pod­
trzymania takich sił, które by mogły 
przyczynić się do jego odrodzenia. 
„W żadnym razie St. Żjednoczone nie

Wicepremier
Władysław Gomułka
zwiedził Wystawę Z. O.
W dniu 10 bm. przybył do Wrocła­

wia z Solić Zdroju wicepremier i mini­
ster Z. O. Władysław Gomułka i w to­
warzystwie wojewody śląskiego Pias­
kowskiego oraz wicekomisarza rządu 
dla sprawy wystawy inż. Kuli zwiedził 
wystawę Z. O.

Wicepremier z wielkim zainteresowa­
niem zwiedzał poszczególne pawilony, 
poświęcając wiele uwagi wystawionym 
eksponatom i wykresom ilustrującym 
osiągnięcia gospodarcze na Ziemiach 
Odzyskanych. (PAP)

.Pierwsza 
wieś parcelacyjna 

w woj. poznańskim
Na rozparcelowanym majątku Snie- 

ciska w pow. średzkim przysltąpiono do 
budowy zagród. W uh. roku zwieziono 
ciegłę i drzewo budulcowe, a w tym 
roku podciągnięto aż pod dach 22 do­
my. Stoją one dwoma rzędami. Każdy 
składa się z jednego pokoju, komory 
i sieni oraz zabudowania gospodarcze­
go z pomieszczeniem dla krowy, konia 
i świń.

Przy każdym domu przewidziany jest 
ogródek. Wszystkie nowe budowle bę­
dą włączone w sieć elektryczną, która 
ciągnie od Środy do Zaniemyśla. Po 
ukończeniu budowy Sniecisk architekt 
powiatowy p. Józef Gruszkiewicz przy­
stąpi do zabudów, parcel w Koszulach.

* Każdy z parcelantów na wybudowa­
nie domu otrzymał pożyczkę przeszło 
100 tys. zł. Koszt jednego domu wynosi 
200 tys. zł. Dług zaciągnięty parcelan- 
ci spłacać będą ratami. (fk)

mogą pozwolić na zużytkowanie pomo­
cy, płynącej z planu Marshalla lub po­
życzek amerykańskich dla finansowa­
nia upaństwowionych lub uspołecznio­
nych gałęzi przemysłu.” Podkreślają 
oni, że „przemysł Niemiec zachodnich 
winien być uratowany od wszelkich 
socjalistycznych eksperymentów."

Rząd republikański starać się będzie 
o przeprowadzenie na całym świecie 
jednego systemu gospodarczego, wi­
dząc w nim gwarancje politycznej sta­
bilizacji. W związku z tym autorzy 
memorandum oświadczają, że przywró­
cenie wolnego handlu jest najważniej­
szym warunkiem ekonomicznego odro­
dzenia i stanowczo potępiają wszelkie 
bariery handlowe (taryfy, preferencje 
finansowe, bloki itd.). Przywódcy re­
publikańscy uważają za rzecz koniecz­
ną energiczniejszą interwencję Stanów 
Zjednoczonych nie tylko w życiu go­
spodarczym, ale i politycznym państw, 
znajdujących się — według ich wyra­
żenia — w „amerykańskiej orbicie".

Powołując się na doświadczenie z 
Włochami, gdzie amerykańska inter­
wencja okazała się decydującym czyn­
nikiem w rozbiciu sił antyamerykań- 
skich, Devey i Dulles stwierdzają, iż 
St. Zjednoczone mogą i winny prze­
szkodzić w czasie kolejnych wyborów 
w Anglii dalszemu utrzymaniu Partii 
Pracy u władzy, powinny również „za­
stosować konieczny nacisk na francu­
skiego wyborcę w celu usunięcia par­
tii komunistycznej z areny parlamen­
tarnej.”

Zdaniem autorów memorandum, sła­
bość amerykańskich pozycji w Euro­
pie tłumaczy się faktem, że St. Zjedno­
czone nie mają na kontynencie maso­
wego oparcia pod postacią partyj po­
litycznych podobnie jak partia pracy 
we wszystkich .partiach socjalistycz­
nych. W tym celu republikanie winni 
zużytkować partie katolickie w Euro­
pie. Tym należy tłumaczyć między in­
nymi wysiłki, zmierzające do zabez­
pieczenia kardynałowi Spellmanowi 
stanowiska w Watykanie.

W drugim rozdziale Devey i Dulles 
przedstawiają plan utrwalenia pozycyj 
amerykańskiego przemysłu i 1—

w takich rozmiarach, jak to miało 
miejsce w czasie wojny. Podkreślają 
oni, że „polityka otwartych drzwi" na 
Dalekim Wschodzie winna być prze­
kształcona w politykę największego 
uprzywilejowania dla Amerykanów, a 
doktryna Monroego winna objąć wszy­
stkie ogniwa ekonomicznej i handlo­
wej działalności. Autorzy memorandum 
podkreślają następnie, że St. Zjedno­
czone mogą i powinny zmonopolizo­
wać wydobycie ropy naftowej i pro­
dukcję stali.

Trzeci rozdział zawiera poglądy przy­
wódców republikańskich w związku ze 
sposobami walki przeciwko „zsowiety- 
zowanej wschodniej Europie". Uważa­
ją oni, że walka taka może być aktyw­
niejsza jedynie po zlikwidowaniu na­
stępstw ostatniej wojny i po osiągnię­
ciu celów przedstawionych przez nich 
w dwóch pierwszych rozdziałach me­
morandum. (API)

Na onegidajszej sesji konferein. dunaj- 
skiej w Belgradzie omawiano poprawki 
zgłoszone przez przedstawicieli państw 
zachodnich do części wstępnej konwen­
cji w sprawie żeglugi na Dunaju.

Delegat sowiecki min. Wyszyński wy­
stąpił z ostrą krytyką poprawki fran­
cuskiej twierdząc, że jest ona nieistot­
na i przeczy postanowieniom Rady Mi­
nistrów spraw zagranicznych z dnia 5 
grudnia 1946 roku. Min. Wyiszyńsffii 
przytoczył wyjątki z protokołu, które 
w pełni potwierdziły jego stanowisko. 
Poprawka francuska odrzucona została 
głosami wszystkich delegatów państw 
nadduinajskiich i ZSRR. Za poprawką 
głosowali delegaci Francji, St. Zjedno­
czonych i Austrii.

Następnie komitet przeszedł do roz­
patrzenia poprawki amerykańskiej, któ­
ra podobnie jak poprawka francuska 
zmierza do ograniczenia praw suwe­
rennych krajów naddunajskich.

Delegat amerykański zaproponował, 
by prawa suwerenne państw naddunaj­
skich były uwzględnione „z należytą 
uwagą". Stwierdził on, że warunkiem do­
brobytu i pomyślnego rozwoju krajów 
naddunajskich jest uzgodnienie sprawy 
żeglugi na Dunaju ze statutem ONZ.

Delegat amerykański usiłował przedsta­
wić sprawę w ten sposób jakoby Dunaj 
nie był obecnie należycie wykorzy­
stywany.

Delegat jugosłowiański odpowiadając 
na przemówienie przedstaw cielą Sta­
nów Zjednoczonych oświadczył, że Du­
naj w żadnym stopniu nie etanowi ży­
ciowej arterii dla Stanów Zjednoczo­
nych.

Przedstawicielka Rumunii Anna Pau- 
ker, po stwierdzeniu, że Rumunia nie 
została przyjęta do rodziny Narodów 
Zjednoczonych, oświadczyła, że tym 
niemniej kraje demokratyczne basenu 
naddunajskiego odnoszą się z większym 
szacunkiem do zasad ONZ niż Stany 
Zjednoczone.

Po przeprowadzeniu dysku praw- 
ka amerykańska została odrzucona glo­
sami wszystkich krajów naddunajskich 
przeciwko Anglii, Francji i USA.

Następnie uczestnicy konferencji 
przeszli do głosowania nad sowieckim 
projektem części wstępnych konwencji. 
Wypowiedziały się za nim wszystkie 
państwa naddunajskie. Delegaci zaś W. 
Brytanii powstrzymali się od głosowa­
nia. (ĄPI)

skrócie
Stan zaludnienia 
br. wynosił 302.261 
mężczyzn, 
cyfrą plus

Przyrost 
339.

Krakowa w lipcu 
osób, w tym 131.772 
naturalny wyraził się

O
bawarski uchwalił ustawęParlament

na mocy której wypłacane będą emery­
tury b. oficerom Wehrmachtu. Niedawno 
tenże parlament skasował opłaty szkolne, 
twierdząc że Bawarczycy nie są dość 
bogaci, by utrzymać szkoły rządowe.

O
Obrót towarowy w porcie Lubeki w 
ciągu ostatnich kilku tygodni zmniejszył 
się o % podczas gdy w maju wynosił 
jeszcze 118.000 ton. W kołach gospodar­
czych uważa się, iż powodem zmniej­
szenia- obrotów handlowych jest przer­
wanie handlu ze strefą wschodnią spo­
wodowane wprowadzeniem separatystycz­
nej reformy walutowej w strefach zacho­
dnich.

O
Korespondent agencji Tass donosi z 
Tel Aviv że w dniu 1 bm. przybyła ra­
dziecka misja dyplomatycana do państwa 
Izraela.

Pod patronatem Marshalla
Zjazd międzynarodowych

sil reakcyjnych w Kalifornii
Rewelacyjne szczegóły prasy amerykańskiej

„The Nation" podaje rewelacyjne 
szczegóły z odbytego niedawno w Ka­
lifornii zjazdu tzw. „Międzynarodowego 
ruchu moralnego dozbrojenia", istnie­
jącej od lat międzynarodowej organi­
zacji reakcyjnej o nieokreślonych pu­
blicznie celach. W zjeździe uczestni­
czyło ponad 200 delegatów z 23 kra­
jów, reprezentujących arystokrację i 
finansjerę międzyfniarodową. Niezwykle 
znamienne są nazwiska niektórych u- 
czestników zjazdu. Obecni tam byli m. 
in. za aprobatą generała Mac Arthura, 
przedstawiciele arystokracji i pluto- 
kracji japońskiej: b. ambasador Japonii 
w Waszyngtonie — Horinouchi, dyrek­
tor banku japońskiego Tsuruhara i wy­
słannicy znanej rodziny bankierskie} 
Mitsui, będącej potęgą w życiu gospo­
darczym i politycznym swego kraju. 
Niemców — za zgodą generała Clay'a 
reprezentowali burmistrz Essen dr Gu­
staw Heinemann, heski minister wycho­
wania dr Irwin Stein, przewodniczący 
parlamentu bawarskiego dr Michael 
Horlacher i baronowa Elisabeth Butten- 
berg, przewodnicząca katolickiej orga­
nizacji dobroczynnej w Monachium. 

handluNależy podkreślić przy sposobności, że

członkiem „Ruchu moralnego dozbroje­
nia" był swego czasu generał Luden 
dorff, szef niemieckiego sztabu, general­
nego podczas pierwszej wojny świato­
wej. Był obecny jeden ze współpraco­
wników de Gaulle'a generał de Benou- 
ville. Europę środkową reprezentował

Francja gwafci prawo azylu
Władze francuskie wydały generało­

wi Franco 50 hiszpańskich republika­
nów, którzy przeszli nielegalnie granicę 
francuską.

Delegacja komunistyczne;} partii z

W przededniu święta 
radzieckiej 
marynarki wojennej

W rozmowie z, przedstawicielem a- 
gencji TASS,' dowódca radzieckiej ma­
rynarki wojennej admirał Jumaszew o- 
mówił przygotowania do Święta ma­
rynarki wojennej w ZSRR, które ob­
chodzone jest w dniu 15 sierpnia. Ad­
mirał Jumaszew podkreślił, że Związek 
Radziecki osiągnął wielkie sukcesy w 
dziedzinie budowy 
i posiada obecnie 
wojenną. W ciągu 
wojną światową w ZSRR zbudowano 
czterokrotnie więcej okrętów wojen­
nych aniżeli w odpowiednim okresie 
przed pierwszą wojną światową w Ro­
sji. W okresie powojennym naród ra­
dziecki w dalszym ciągu wzmacnia 
swą obronę morską, zaopatrując mary­
narkę wojenną w nowe okręty, sprzęt 
wojenny i bazy. Przygotowania do zbli­
żającego się święta marynarki wojen­
nej odbywają się pod znakiem wzra­
stających wysiłków całego narodu w tej 
dziedzinie. (API).

departamentu Ihaites Pyrenees wysto­
sowała list do prefekta departamentu, 
żądając zawieszenia rozporządzenia 
„socjalistycznego" ministra spraw we­
wnętrznych Julesa Mocha, nakazujące­
go oddanie wszystkich uciekinierów z 
frankistowskiej Hiszpanii w ręce władz 
hiszpańskich. W liście tym stwierdza 
się między innymi: „Kategorycznie pro­
testujemy przeciwko wydaleniom z na­
szego kraiju Hiszpanów, którym grozi 
utrata życia. Prawo azylu obserwowane 
przez wszystkie narody winno być i u 
nas stosowane". (A-Pl)

ZagrabionezPolski 
kosztowności wykryto 

u b. agentki gestapo 
w Muenster

W czasie procesu dwóch Niemek o 
sprzeniewierzenie, natrafiono na ślad 
kosztowności, zagrabionych przez je­
dną z oskarżonych w czasie okupacji 
w Warszawie. W trakcie rozprawy są­
dowej przed Sądem Okręgowym w 
Essen oskarżone Grabenhorst i Wasser 
pokłóciły się pomiędzy sobą stawiając 
sobie nawzajem różnorodne zarzuty. W 
wyniku kłótni wyszło na jaw, że Gra­
benhorst była agentka gestapo w 
Warszawie, posiada w piwnicy swego 
domu w Muenster klejnoty, skradzione 
w Warszawie. Rewizja wykazała słu­
szność oskarżeń towarzyszki b. agent­
ki gestapo. Odnaleziony skarb został 
obłożony aresztem przez brytyjskie 
władze wojskowe w Duesseldorfie. Po­
winien on być przekazany Polsce, gdyż 
nie ma wątpliwości, że Grabenhorst 
„dorobiła się" tego majątku, ograbiając 
ofiary gestapo w Warszawie. (PAP)

baron Karwinsky, minister w gabine­
tach Dolfussa i Schuschniga, znany z 
aresztów socjalistów wiedeńskich w 
roku 1934.

W tak dobranym towarzystwie zjazd 
kalifornijski przeprowadził debatę po­
lityczną, aprobując oczywiście obecną 
politykę amerykańską 
Włoszech, w Japonii i

O sytuacji w Grecji 
wiciel greckiej partii 
„jedności narodowej*', który usprawie­
dliwiał masowe egzekucje w Grecji ja* 
ko „konieczne". Delegaci zastanawiali 
się także nad możliwościami nowej 
wojny.

Po obradach w Kalifornii uczestników 
zjazdu podejmował w Waszyngtonie ad­
ministrator planu Marshalla — Paul 
Hoffman, a sekretarz stanu Marshall 
wziął udział w obiedzie na ich cześć.

w Chinach, we 
w Niemczech, 
mówił przedsta- , 

faszystowskiej

Arabowie odrzucili 
żydowskie propozycje pokojowe 
Państwa arabskie jednomyślnie od­

rzuciły propozycje pokojowe ministra 
spraw zagranicznych Izraela. — Sher- 
toka. Decyzja państw arabskich uzasa­
dniona jest faktem, że nie uznały one 
państwa żydowskiego. (PAP)

Katastrofalne deszcze
we Włoszech

W północnych Włoszech od kilku 
dni padają ulewne deszcze powodując 
duże szkody i ofiary w ludziach.

Trzech polskich pięściarzy

okrętów wojennych 
potężną marynarkę 
10 lat przed drugą

Wkrótce będziemy znali
treść rozmów

moskiewskich
Francuski minister spraw zagranicz­

nych Robert Schuman oświadczył pra­
sie, że ma nadzieję, iż milczenie ota­
czające obecnie rozmowy moskiewskie 
zostanie rychło przerwane. Dodał on, 
że milczenie to było konieczne, by nie 
zakłócać rozmów między przedstawicie­
lami 3 mocarstw zachodnich a przed­
stawicielami ZSRR.

Agencja France Presse podała we 
wtorek wieczorem, że potrzebne będzie 
jeszcze jedno spotkanie w Moskwie 
zanim można będzie ogłosić komunikat

Wspaniałe zwycięstwo Chychly
Największym sukcesem dotychcza­

sowego występu naszych pięściarzy 
w XIV Olimpiadzie było wspaniałe 
zwycięstwo Chychly w wadze półśre- 
dniej nad Murzynem Obeskierem z 
Cejlonu. Polak wygrał prze k. o. i za­
kwalifikował się, podobnie jak Ant- 
kiewicz, do ćwierćfinałów.

Niestety — drugi nasz wczorajszy 
reprezentant — Kolczyński, który sto­
czył swoją pierwszą walkę z Luksem- 
burczykiem Walterem, uległ mu na 
punkty. Orzeczenie powyższe zostało 
przyjęte przez widownię okrzykami 
protestu.

Szabliści ulegają Belgom 7:9
Pierwsze półfinałowe spotkanie pol­

skiej drużyny szablowej z Belgią przy­
niosło nam po zażartej walce przegra­
ną 7:9.

Szwecja zwycięża Danię 4:2
Półfinałowe spotkanie w piłkę nożną 

powyższych państw zakończyło się
o przeprowadzonych rozmowach. (PAP) zwycięstwem Szwecji w stosunku 4:2

u/ półfinale
Drugie zwycięstwo Szymury

W wadze półciężkiej stanął po raz 
drugi w ringu olimpijskim poznań- 
czyk Szymura. Podobnie, jak Antkie- 
wicz i Chychła, zakwalifikował on się 
do ćwierćfinału, zwyciężając wczoraj 
pięściarza Porto Rico Óuitonena na 
punkty.

Szabliści przegrali również z Węgrami
Jak było do przewidzenia, również 

i w drugim spotkaniu półfinałowym 
drużyna Polski uległa Węgrom 3:12.

Do finału zakwalifikowały się: Wę­
gry, Belgia, USA i Włochy.

Nie powiodło się dwójce polskich 
kajakowców

Start naszych kajakowców nie wy- 
„ ” Dwójka — Jeżewski-padł pomyślnie

Matłoka zajęła w finale, do którego 
zakwalifikowała się, w I przedbiegu 
10 miejsce.



„Nigdy nie zapomnimy Polski■ r/

Ekipa lekarzy zagranicznych
Wczoraj w Poznaniu odbyło się 

uroczyste zakończenie kursu lekar­
skiego Unitarian Service Cornmit- 
t.ee, w którym wzięło udział 130 le­
karzy: internistów, chirurgów, pe­
diatrów, psychiatrów i laryngolo­
gów.

• Wiceprzewodniczący kursu prof. 
Charvat wygłosił pożegnalny wykład 
pt. „Żółtaczki zakaźne". Po wykładzie 
cykl przemówień pożegnalnych rozpo­
czął naczelnik Wydziału Zdrowia U- 
rzędu Wojewódzkiego dr Zaroski. W 
imieniu wszystkich obecnych złożył 
on serdeczne podziękowanie zagra­
nicznym gościom, życząc im nadal po­
myślnych osiągnięć w podjętej dzia­
łalności.

Następnie przemówił Prodziekan 
Wydziału Lekarskiego U. P. prof. Ro- 
guski. Podkreślił on zasadnicze zna­
czenie, jąkie — tygodniowy zaledwie 
— kurs miał dla wypełnienia luk w 
polskiej wiedzy medycznej.

Prof. K. ' ’
przedmówcę, 
dziękowanie 
Committee,
Zdrowia, Ministerstwa Zdrowia R. P. i 
uczestników kursu Mówca podzięko­
wał specjalnie prof. dr. Zabokrzyckie- 
mu za niestrudzone tłumaczenie wy­
kładów oraz dr. Jagielskiemu, kierow­
nikowi Uniwersyteckiej Kliniki Derma-

Jonscher poparł swojego 
wyrażając poza tym po­
dła Unitarian Service 
Światowej Organizacji

Od czwartku, dnia

kolorowy film

12 sierpnia 1948 r. wyświetla

produkcji radzieckiej
■ _ _____ »

Konferencja aktywu spółdzielczego
3 stronnictw politycznych w Poznaniu
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RealizacjaIraty podatku gruntowego
Miasto Kalisz na pierwszym — 

powiat Gniezno na ostatnim miejscu
Ostatnie dane dotyczące wpłat na 

pierwszą ratę podaitku gruntowego z 
terenu województwa poznańskiego wy­
kazują, że dotychczas najwięcej pienię­
dzy z tego tytułu wpłacili podatnicy m. 
Kalisza i pow. Rawicz, którzy uiścili 
swe zobowiązania w przeszło 99 proc. 
Wiele powiatów jeszcze poważnie za­
lega z wpłatą I raty podatku grunto­
wego.

Najwięcej zalegają podatnicy powia­
tu Gniezno, którzy już dłuższy okres 
zajmują ostatnie miejsce w tabeli wo- 

. jewódzkiej. Nie wiemy, czy jest to o-

• •
Nowa 

rewiziM sijuna mgmiji 
Niemców sudeckich

Władze anglosaskie w dalszym ciągu 
przychylnie Odnoszą 6ię do rewizjoni­
stycznych dążeń niemieckich. W Mona­
chium powstała ostatnio rewizjonisty­
czna antyczeska organizacja Niemców 
sudeckich pod nazwą „Wspólnota Pra­
cy", której celem jest ochrona intere­
sów wysiedlonej ludności sudeckiej 
oraz akcja na rzecz odzyskania tere­
nów przyznanych Czechosłowacji.

(PAP)

Ceduła
giełdy zboźowo-towarowej 

w Poznaniu
z dnia 11 sierpnia 1948 r.

St.andairty: Pszenica 748 g/1 (127,1 f. h.), 
żyto 675 g/L (115,0 f. h.), jęczmień 653 g/1 
(110,6 f. h.), owies 440 g/1 (73,3 f. h.).

Pszenica 3500, żyto 2175, jęczmień 2075, 
owies 2075, gryka 4900 do 5100, proso 3200 
do 3500.

Mąka pszenna 7O’/« 5500, mąka żytnia 80’/« 
3150, mąka ziemniaczana sup. 8000, kaszka 
pszenna 8500, kasza jęczmienna 654/» 4200, 
ptatki owsiane 7000, otręby pszenne 1600, 
otręby żytnie 1300, otręby jęczmienne 1100, 
otręby kukurydziane 1100.

Łubin gorzki 3800 do 4100, łubin niegorz- 
ki 4200 do 4500, rzepak ozimy 6500 do 6800, 
siemię lniane 17 500 do 18 000, gorczyca 7500 
do 7800.

Inkarnatka 21 000 do 23 000.
Makuchy lniane w taflach 3900 do 4000, 

makuchy rzepakowe w taflach 2100 do 22 00, 
śrut lniany 3100 do '3300, śrut rzepakowy 
2000 do 2100, siano prasowane 675 do 775, 
słoma prasowana 550 do 600.

Marchew jadalna 1100 do 1300, pomidory 
4500 do 5200, kapusta 1100 do 1300, buraki 
ćwikłowe 1400 do 1600, ziemniaki-rychliki 
650 do 750, jabłka przemysłowe 2500 do 3000, 
jagody czarne 4600 do 5400.

Olej lniany 65 000 do 70 000, olej rzepako­
wy 33 000 do 35 000.

Tendencja spokojna. 

tologicznej, za wypożyczenie swojego 
biura i gabinetu na salę wykładową 
dla uczestników kursu.

W imieniu zagranicznych gości od­
powiedział wiceprzewodniczący kur­
su prof. Charvat. „Przed sześciu tygo­
dniami — powiedział Profesor — ot­
wierając pierwszy nasz kurs na tere­
nie Polski w Warszawie, przewodni­
czący prof. Davidoff mówił o wspól­
nocie języka pomiędzy wszystkimi 
ludźmi dobrej woli. Mam nadzieję, że 
wypełniliśmy to zadanie i zrozumie­
liśmy się całkowicie. W międzyczasie 
zwiedziliśmy Wasz piękny kraj: prze­
mysłowe tereny Śląska, Kraków — 
miasto nauki i sztuki i malownicze Ta­
try. W naszej podróży zmieniały się 
okolice, lecz nie zmieniała się Wasza 
gościnność, Wasze poświęcenie i zapał. 
Misja nasza, choć tak krótka, całko­
wicie spełniła swoje 
stanie się zaczątkiem 
pracy lekarzy różnych 
w innych dziedzinach 
acja przedstawiała się 
czyniło by się to do 
gólnego dobrobytu ludzkości".

W dalszym ciągu prof. Charvat po­
dziękował U. S. C., Światowej Orga­
nizacji Zdrowia, Polskiemu Rządowi, 
władzom samorząd, i uniwersytec­
kim oraz słuchaczom za poparcie w 
zorganizowaniu kursów w poszczegól- 

zadanie, jeśli 
dalszej współ- 
krajów. Gdyby 
wiedzy sytu- 

podobnie, przy- 
podniesienia o-

pieszałość podatników, czy iteż niedba- 
łość władz administracyjnych, Wydaje 
się jednak, że jedna i druga strona po­
noszą winę.

Należy jednak przypuszczać, iż po­
datnicy powiatu gnieźnieńskiego nie 
zapominając o swym obowiązku obywa­
telskim, postarają się wywiązać z przy­
padających na nich należności i uiszczą 
je w 100 proc.

Poza Gnieznem końcowe miejsca w 
tabeli zajmują powiaty: Koło, Wągro­
wiec, Kalisz, Mogilno i Września gdzie 
procent realizacji nie przekroczył 80 
proc. Sądzić jednak należy, że i w tych 
powiatach pełna realizacja podatku 
gruntowego nastąpi wkrótce.

przez spółdzielnie gminne
Centrala Rolnicza Spółdzielni „Samo­

pomoc Chłopska" zmobilizowała wszy­
stkie siły celem przeprowadzenia pod­
jętej przez rząd akcji zwiększenia do­
chodów gospodarstw mało- i średniorol­
nych oraz wzmożenia produkcji.

Pierwszym zadaniem spółdzielni 
gminnych jest sprawne przeprowadzenie 
skupu zbóż po nowych cenach, ustalo­
nych przez rząd, co uniemożliwi speku­
lację nieuczciwego rynku prywatnego. 
Drugim — rozprowadzenie 30 tys. t zbóż 
siewnych selektywnych wśród drob-

wy- 
nad- 

cyfrą

3 MILIONY METRÓW 
PONAD PLAN

Przemysł bawełniany 
konał plan lipcowy z 
wyżką wyrażającą się 
dodatkowych 3 milionów me­
trów tkanin, (o)

SPAWARKI RODZIMEJ 
PRODUKCJI

Przemysł elektrotechnicz­
ny podjął po raz pierwszy 
w Polsce produkcję spawarek 
wirujących prądu stałego. 
Pierwsze spawarki elektrycz­
ne polskiej konstrukcji za­
projektowane zostały przez 
Państwowy Instytut Spa .val- 
niczy.

WYSTAWA OBRAZÓW 
MATEJKI WE WROCŁAWIU

W niedzielę 8 sierpnia w 
Starym Ratuszu wrocławskim 
otwarta została wystawa o- 
brazów Matejki. Dzięki ob­
jazdowej wystawie ogląda­
nie dzieł sztuki zostało udo-

„Jest pewne — zakoń- 
Charvat — że nigdy nie 

Polski, ani przyjaciół, 
zdobyliśmy.
dzisiejszym lekarze zagra-

nych miastach, 
czył prof. 
zapomnimy 
których tu 

W dniu 
niczni wyjeżdżają do Helsinek.

(T. W.)

W niedzielę
III zjazd wojewódzki

Zw. U. W. Z. o N. i D
W niedzielę, dn. 

Handlowej będzie 
zjazd wojewódzki 
Walki Zbrojnej o 
krację, który rozpocznie się punktualnie 
o godz. 10.

Przyjazd swój zapowiedzieli delegaci 
Związku z całego województwa.

Hasło zjazdu: „Pierwsi w walce—pierwsi 
w odbudowie", znajdzie swój wyraz w refe­
racie ideowo-organizacyjnym przedstawi­
ciela Zarządu Głównego.

Uczestnicy udadzą się także na stoki 
Cytadeli, celem złożenia hołdu poległym 
bojownikom polskim i radzieckim. Zada­
niem zjazdu będzie podsumowanie dotych­
czasowego dorobku, nakreślenie planu na 
przyszłość oraz realizacja założeń ideolo­
gicznych związku.

Biuro zjazdu mieści się przy ul. Wesołej 
2. Kierownikiem jego jest sekretarz woje­
wódzki. Zw. Uczestników Walki Zbrojnej o 
Niepodległość i Demokrację ppłk. Róg- 
Mazurek. (wm)

15 bm. w auli Akademii 
obradował III walny 
Związku Uczestników 

Niepodległość i Demo-

Dnia 10 bm. odbyła się w gmachu 
CZS w Poznaniu konferencja aktywu 
spółdzielczego trzech stronnictw poli­
tycznych (PPR, PPS, SL) w sprawce 
planu gospodarczego w spółdzielczości 
na r. 1949.

W konferencji wzięło udział przeszło 
200 delegatów ze wszystkich powia­
tów województwa poznańskiego, repre­
zentanci Okręg. Oddz. Central spół­
dzielczych i Delegatury CZS. Władze 
państwowe reprezentował wicewoje­
woda Starzyński. Obradom przewodni­
czył mgr Grudziński.

Pierwszy referat społeczno-politycz­
ny wygłosił poseł Knothe (przedst. Zw.
S. Ch.), charakteryzując nową struk- chłopów z życia publicznego, ale nie

Sprawcy napadu
na kasę Urzędu Wojewódzkiego w Poznaniu

przed sadem
Przed Sądem Rejonowym w Gdańsku 

rozpoczęła się rozprawa przeciwko 
14-osobowej szajce bandyckiej, grasu­
jącej na Wybrzeżu od jesieni 1946 r. 
do wiosny 1947 r.

nych rolników całej Polski, celem za­
pewnienia im obfitszych zbiorów.

i

Parni ę taj my
o swych dzieciach; 

i kupujmy -la nl.h , PRZYJACIELA" j 

tygodnik dla starszych dzieci i młodzieży J 
Cena egzemplarza 15 zł. Prenumerata miesięczna 40 zł •
85d Konto P. K. O. I-4695 ;

Ihlislw-------
i z daleka

stępnione 
aom. (o)

najszerszym ma­

I MONIUSZKO 
KIJOWIE

CHOPIN
W

W Kijowie odbył się 6 bm. 
koncert muzyki polskiej w wy­
konaniu Państwowej Orkie­
stry Symfonicznej.' Program 
koncertu obejmował utwory 
Chopina i Moniuszki. Był to 
już drugi koncert muzyki 
polskiej w Kijowie w ciągu 
ostatnich dwóch tygodni, (o)

SZKOLENIE MIĘDZYPAR­
TYJNE

Wojewódzkie. Komisje 
Wspólnego Szkolenia obu 
partii robotniczych urucho­
miły w całym kraju 1266 kur-

sów, które objęły około 70 
tysięcy słuchaczy. W bieżą­
cym miesiącu zakończy się 
pierwszy turnus szkoleniowy.

W ANGLII DROŻYZNA
W ciągu ub. roku, jak po- 

daje brytyjskie ministerstwo 
pracy, ceny w Anglii wzrosły 
o 10 proc, (o)

PRZESTĘPCZOŚĆ W WIEL­
KIEJ BRYTANII

Przestępczość w Wielkiej 
Brytanii wzmogła się poważ­
nie w porównaniu z okre­
sem przedwojennym. W tej 
chwili odsiaduje kary wię­
zienia około 20 tysięcy osób, 
Stanowi to wzrost o blisko 
100 proc, (oj

Nowe odkrycia archeologiczne
na terenie woj. poznańskiego

Jaik się dowiadujemy — ekipa Muze­
um Prehistorycznego w Poznaniu doko­
nała ostatnio nowych odkryć w Budzy­
niu pow. chodzieskiego, natrafiając na 
stanowisko prehistoryczne „kultury 
pucharów lejkowatyich'\ Znaleziono sko­
rupy, odłupki, narzędzia krzemienne, 
siekierkę kamienną itp. Poza tym w 
Prośnie w tym samym powiecie odkryto 
skorupy neolityczne.

W czasie dalszych badań wykopali­
skowych w Wymyułowie w pow. go­
styńskim, na cmentarzu późnolateńskim 
i rzymskim archeolodzy odkryli kilka­
naście grobów jamowych oraz jeden 
grób popielnicowy „kultury łużyckiej1" 
zawierający między innymi kości spa­
lone i zapinkę brązową. Dzięki odkry­
ciu zapinki ustalono, że grób ten po­
chodni z wczesnej epoki żelaznej.

W Ostrowie kaliskim odkryto cmen­
tarzysko z okresu rzymskiego. Znale­
ziono tam m. in. dwie popielnice, ku­
bek gliniany, grot oszcziepu, nożyk 
sierpowaty, nożyce itp Na miejsicu te­
go odkrycia podjęła ekipa Muzeum Pre­
historycznego w Poznaniu systematycz­
ne prace wykopaliskowe.

Dalszych odkryć archeologicznych 
dokonali słuchacze prehistorii Uniwer­
sytetu Poznańskiego, którzy pod kie­
rownictwem prof. dr. Józefa Kostrzew-

♦ Ocf /idnunUstracli 84d j
t Celem uniknięcia przerwy w dostarczaniu pisma, uprasza ♦
♦ się o opłacenie należności za prenumeratę na następny ♦
♦ miesięc lub kwartał % ♦
| dnia 20 mi&siqca ♦
♦ ♦

turę i zadania polskiej spółdzielczości 
w ogóle, a w szczególności Gminnych 
Spółdzielni Samopomocowych.

Ustrój gospodarczy Polski obejmuje 
dziś 3 elementy: uspołeczniony, drob- 
notowarowy 1 kapitalistyczny, ale wy­
tyczna linia rozwojowa zmierza w kie­
runku socjalizacji. Mówiąc o wsi, 
stwierdził referent, że 10% gospodarstw 
chłopskich ma charakter kapitalistycz­
ny i gospodarstwa te przygniatają czę­
sto drobnych i średnich rolników, któ­
rymi w pierwszym rzędzie zaopieko­
wać musi się spółdzielczość.

Nikt nie myśli w Polsce o zniszcze­
niu lub wyeliminowaniu bogatych

Szajka ta dokonała licznych napa­
dów bandyckich z bronią w ręku na 
instytucje państwowe i osoby prywat­
ne. Bandyci dokonali m. in. napadu na 
kasę Urzędu Wojewódzkiego w Pozna 
niu, gdzie zrabowano ponad 2 mil. zł.

25 kwietnia 1947 r. podczas napadu 
na biuro materiałów opałowych Poręb­
skiego, ujęto jednego ze sprawców. 
Śledztwo doprowadziło następnie 'do 
zlikwidowania bandy.

Członkowie bandy zrabowali w cza-, 
sie swej przestępczej działalności 
nad 3 mil. zł w gotówce, nie licząc 
sztowności, futer, ubrań itd. Proces 
trwa około 10 dni.

po- 
ko-
po-

KOMU PRZYPADNIE 
NAGRODA?

Ambasada Polska w Lon­
dynie postanowiła ufundo­
wać nagrodę dla Polaka, któ­
ry zajmie najlepsze' miejsce 
w Igrzyskach Olimpijskich, (o)

ZNALEZIONO W ALPACH 
ROZBITĄ DAKOTĘ

W Alpach włoskich znale­
ziono szczątki amerykańskie­
go samolotu typu Dakota, 
który zaginął w listopadzie 
ub. roku. Znalezione doku­
menty pozwoliły na rozpo­
znanie ofiar katastrofy, 21 
mężczyzn i jednej kobiety

(o)

51 OSÓB ZGINĘŁO W PŁO­
MIENIACH

W Szanghaju spłonęła fa­
bryka koszul. W płomieniach 
zginęło 51 osób, dalsze 31 
osób odniosło ciężkie popa­
rzenia. (o)

Obornikach 
Natrafiono 

młodszej e-

ekiego przeprowadzili w 
badania powierzchowne, 
tam na cztery stanowiska z___
póki kamiennej, dalej z okresu póżno- 
lateńskiego i rzymskiego, jak również 
z okresu wczesnohistcryicznego. W Rud­
kach pow. obornickiego znaleziono za­
bytki z młodszej epoid kamiennej i o- 
kresu rzymskiego, (lc)

Koncentracja bocianów 
w Grodzisku 

Zapowiedź ostrej zimy?
Dnia 10 bm. większa ilość bocianów 

obsiadła szczyty gmachów szkoły pod­
stawowej, Sądu Grodzkiego oraz komi­
ny niektórych zakładów fabrycznych. 
Niezwykły i malowniczy widok ścią­
gnął licznych ciekawskich, a w szcze­
gólności młodzież. Niechybnie bociany 
obrały sobie Grodzisk za punkt zborny 
do odlotów zimowych. Sltąd wniosek 
co do wczesnego nadejścia zimy w ro­
ku bieżącym. (fp) 

można dopuścić, by bogacze wiejscy 
wyzyskiwali swoje wpływy i przewagę 
gospodarczą na szkodę chłopów uboż­
szych. W spółdzielniach wiejskich głos 
decydujący mleć muszą mali i średni 
rolnicy. Wspominając o projektach 
spółdzielni produkcyjnych, podkreślił 
mocno, że nikt nie będzie tych spół­
dzielni chłopu narzucał, a wybór ich 
formy zależeć będzie wyłącznie od de­
cyzji chłopów.

W organizacji spółdzielczości wiej­
skiej największe obowiązki spadają na 
„Powiatowe Związki Gminnych Spół­
dzielni S. Ch.”. W Zarządach i Radach 
Nadzorczych wiejskiej spółdzielczości 
należy corychlej przeprowadzić prze­
grupowanie socjalne, stawiając głów­
nie na chłopa mało- i średniorolnego. 
Specjalną opieką należy otoczyć ośrod­
ki maszynowe i nastawić je na usługi 
dla najuboższych.

Spółdzielnie muszą nawiązać ściślej­
szy kontakt z masami chłopskimi przez 
tworzenie komitetów sklepowych i 
przez otwieranie filij po gromadach, 
aby chłop mógł korzystać ze sklepów 
spółdzielczych nie tylko od święta, ale 
i na codzień.

Drugi referat wygłosił planista Del. 
CZS p. Węgrzyk na temat konieczności 
planowej gospodarki w spółdzielniach 
w powiązaniu z planami gospodarczy­
mi Państwa, w ramach własnych sił 
i możliwości. Referent podał też wy­
tyczne, jak mają być wypracowane 
plany gospodarcze w poszczególnych 
spółdzielniach.

Następnie przemawiał dyr. B. G. S. 
Dederko, który omówił specjalnie zna­
czenie planu finansowego w całokształ­
cie planowania i rolę aktywistów przy 
opracowaniu planu na r. 1949. Mówca 
zaapelował bardzo gorąco do zebra­
nych, aby dołożyli wszelkich sił, by 
plany w terenie zostały sumiennie i 
rzeczowo opracowane w terminie.

Po referatach toczyła się żywa dy­
skusja, a na zapytania i wątpliwości 
delegatów udzielali referenci wyczer­
pujących wyjaśnień.

Pod koniec obrad przedstawiciel Del. 
CZS. dr Mencel apelował do aktywi­
stów, aby w spółdzielniach zapocząt­
kowali akcję kulturalną I społeczno- 
wychowawczą,, dotąd zaniedbaną, acz­
kolwiek wszystkie statuty spółdzielni 
akcję taką stawiają na drugim miejscu 
po akcji gospodarczej. W. S.

Śmiertelny wypadek
przy pracy

Przy młóceniu zboża u rolnika Ró- 
żaka w Skokach — wieś zdarzył się V. 
dniu 9 bm. nieszczęśliwy wypadek. Ob' 
sługujący motor ropny Ośrodka Ma­
szynowego przy Gminnej Spółdzielni 
Samopomocy Chłopskiej 18-letni uczeń 
ślusarski Franciszek Springer ze Sko­
ków chciał poprawić spadający pas 
transmisyjny, przy czym został pochwy­
cony i wciągnięty w transmisję młoc- 
karki. Doznał on bardzo poważnych 
kontuzji. Natychmiast przewieziono 
chłopca samochodem Pogotowia Ratun­
kowego do szpitala powiatowego w 
Wągrowcu, gdzie mimo wysiłków leka­
rzy zmarł nie odzyskawszy przytom­
ności, (AS)STRONA 2 Nr 221



Co duje młodzieży n 
szkoła jedenastoletnia •

Sierpień jest miesiącem, w którym należy pomyśleć o zbliżającym się roku szkol­
nym. Będzie się on różnić od poprzednich lat, tak powojennych jak zwłaszcza przed­
wojennych. Jest to pierwszy rok realizowania szkoły jedenastoletniej. Jedni martwią 
się, inni cieszą z tego powodu. Jedni obawiają się, że w ciągu 11 lat nie zdąży się 
przerobić kursu szkolnego, inni z ulgą dowiadują się, że syn albo córka o rok 
wcześniej wejdzie w życie z maturą. Ale większość matek i ojców, kuzynów i ko­
repetytorów nie rardzo się orientuje na czym właściwie polega nowa reforma
szkolna.

Szkoła 11-letnia będzie się składała 
z dwóch stopni: ze stopnia podstawo­
wego, to jest klas I do VII włącznie 
i ze stopnia licealnego, obejmującego 
klasy VIII, IX, X XI. Szkoła podsta­
wowa jest obowiązkowa dla 
wszystkich , dzieci w Polsce i daje 
świadectwo z ukończenia 7 klas. Po 
uzyskaniu tego pierwszego „dyplomu" 
młodzież ma do wyboru albo szkołę 
ogólnokształcącą, albo też zawodową. 

'Obie dają matury, pozwalając wstąpić 
na wyższe uczelnie. W szkole 
ogólnokształcącej nie będzie 
podziału na typ humanistyczny i ma­
tematyczno-przyrodniczy. Wykładane 
będą w szerokim zakresie nauki ścisłe, 
a humanistyczne zostaną nieznacznie 
zwężone w stosunku do programu daw­
nego liceum humanistycznego. Licea 
zawodowe, bardzo różnorodne (tech­
niczne, rolnicże, handlowe, pedagogicz- 
re i wiele innych) dadzą oprócz ogól­
nego wykształcenia wyszkolenie facho­
we i ułatwienia w pracy w danym 
kierunku na -wyższej uczelni. Absol­
went liceum technicznego ma otwartą 
drogę na politechnikę, a handlowego 
do SGH, Nie ma jednak powodu do 
rozpaczy, gdy zamiłowania ulegną 
zmianie i kandydat na rolnika zechce 
zostać np. lekarzem. Będzie musiał 
wówczas „podgonić" jakiś jeden czy 
dwa przedmioty (np. łacinę) i zdać 
egzamin dodatkowy, uprawniający, go 
do zapisania się na uniwersytet.

Szkoła 11-letnia nie obniża wykształ­
cenia ucznia tylko tak układa program, 
że można go skońćzyć o rok wcześniej.

Nie we wszystkich klasach program 
ten się zmienia, zwłaszcza w okresie 
przejściowym. Np. klasa X i XI zacho­
wują w tym roku program I i II klasy 
dawnego liceum. Na przyszłość pro­
gram klas od VIII do IX zawierać bę­
dzie więcej biologii, geografii, zwła­
szcza gospodarczej i geologii. Wpro­
wadzony zostanie nowy przedmiot: pro­
pedeutyka nauk społeczno-ekonomicz­
nych. Jeżeli chodzi o języki obce, to 
uczeń obowiązany jest wybrać jeden 
język obcy w klasie VI, a w klasie
VIII musi się zdecydować czy woli aż 
do matury studiować łacinę, czy też 
drugi język nowożytny. Jeżeli wybie­
ra dwa języki nowożytne, to jeden z 
nich musi być słowiański (rosyjski a 
w niektórych szkołach do wyboru ro­
syjski, czeski, bułgarski itd.).

Najtrudniejszy do zorientowania się 
dla wielu osób jest sposób przechodze­
nia młodzieży z klas dawnej szkoły 
powszechnej, gimnazjum czy liceum do 
obecnej szkoły 11-letniej, Rok szkolny 
1948/49 jest uważany za okres przej­
ściowy i sprawa została rozwiązana w 
ten sposób:

z klasy VII szk. powsz. lub z klasy 
wstępu, gimn. — do kl. VIII szk. 11-letn.

z klasy VIII szk. powsz. lub z klasy 
wyrównawcz. — do kl. IX szk. 11-letn.

z klasy II gimnazjalnej — do klasy
IX a szk. 11-letn.

z klasy III gimnazjalnej — do klasy
X szk. 11-letn.

z klasy I licealnej — do klasy XI 
szk. 11-letn.

Poza tym trzeba dodać, że klasa IXa 
jest klasą przejściową (zorganizowaną 
tylko na bieżący rok), a z klasy III 
gimnazjalnej uczniowie mają prawo 
przechodzenia także do liceów zawo­
dowych.

Nowym jest również fakt, iż od 1 wrze­
śnia tego roku nie będzie prywatnych 
szkół podstawowych. Prywatne szkoły 
w stopniu licealnym mogą jeszcze ist­
nieć, za specjalnym pozwoleniem Mi­
nistra Oświaty.

Szkoły podstawowe będą nadal koe­
dukacyjne, natomiast licea w miarę 
możności tworzyć się będzie oddzielnie 
dla chłopców i dla dziewcząt.

Ministerstwo Oświaty postawiło so­
bie na rok 1948/49 pewne zadania do 
realizacji. Najważniejsze z zadań to 
korektura sieci szkolnej przez odpo­
wiednie rozmieszczenie szkół w tere­
nie, oraz realizacja obowiązku szkol­
nego przez likwidację obwodów bez- 
szkolnych i planowe rozmieszczenie 
nauczycieli.

W miastach posiadających więcej niż 
jedną szkołę podstawową konieczne 
jest wprowadzenie podziału na obwo­
dy szkolne i ścisłe przestrzeganie, aby 
dzieci uczęszczały * do szkoły w swoim 
obwodzie. Przestrzeganie tego podziału 
ułatwia dzieciom dostęp do szkoły, a 
jednocześnie pozwala na lepszą kon­
trolę i spełnienie obowiązku szkolnego.

Przy tworzeniu 11-letniej szkoły ' o- 
gólnokształcącej powstaje zagadnienie 
czy będzie ona mieścić się w budynku 
dawnej szkoły powszechnej czy też w 
budynku dawnego gimnazjum Wybie­
ra się oczywiście pomieszczenie lepsze.

Władze szkolne dążyć będą, aby każ­
dy obywatel polski miał przynajmniej 
ukończoną szkołę podstawową 7-letnią. 
Jest to jedyna droga do zlikwidowania, 
na przyszłość klęski analfabetyzmu, o- 
raz do przygotowania kiadT pracowni­
ków na odpowiednim poziomie.

H. Kurskowska

Zakątki piękna i niedostatku 
ukryte w lasach powiatu czarnkowskiego

Południowo - zachodnia część po­
wiatu czarnkowskiego pokryta iesf 
całkowicie lasami Przepotężny ich 
kompleks nie tylko pokrywa ziemie 
czarnkowskie ale przewala się po­
przez granice powiatu ,do szamotul­
skiego międzychodzkiego i dalej 
przez Ziemie Lubuską i Odrę nawet.

Patrząc na tę część mapy powiatu 
czarnkowskiego. zdawało by się, że 
oprócz .posterunków administracji 
leśnej, nie powinno oyć miejsca na 
większe osady. Tym więcej na osa­
dy mające mieć oparcie na gospo­
darce rolnej Jest jednak inaczej. 
Przed kilku wiekami już. zabiwako­
wali osiedleńcy wśród lasów nad 
jeziorami tworzącymi charaktery­
styczny, długi, połączony klucz. Sa­
mo myśliwstwo i rybołówstwo nie 
wystarczało na utrzymanie ówczes­
nych osiedleńców. Toteż w miarę 
powiększania się ich liczby, i osad, 
zaczęli wyrywać lasowi kawałeczki 
gruntu, karczować i uprawiać. W ten 
sposób potworzoi gromady nie 
zmieniły do dnia dzisiejszego wiele 
swego pierwotnego oblicza, pozosta­
jąc wraz z wysepkami jezior, jedy­
nymi enklawami w tym prawdziwym 
królestwie leśnym

Rzecz prosta, że przy dzisiejszym 
systemie gospodarowania, w którym 
ekonomiczne potrzeby są większe i 
nie można żyć prymitywizmem Ro­
binsona, życie mieszkańców tych 
osad bez poićwnania ^est trudniejsze 
i cięższe jak dawniej. Jałowa gleba 
ich gruntów — w takiej Białe, Mę­
żyku, Miałach, Marylinie, Kwiejcach 
czy Zieleńcu — nie może dać wy­
żywienia a tym bardziej całkowitego 
utrzymania. Toteż szczęśliwy jest 
ten, któremu udało się dostać pracę 
na bardzo odległej kolei, Odlewni w 
Drawskim Młynie tartaku lub w la­
sach.

Nie wszyscy jednak pracują i nie 
wszyscy mają kawałek roli — lub 
nie wszystkim dochody stąd płynące 
wystarczają na życie. Dostatku 
więc nie ma i nie jest tajemnicą, że

ten i ów kłusuje w lesie lub na je­
ziorze, zakładając zręcznie pułapki 
i „bębenki”. Zresztą — natura „wil­
ka” jest silna i trudno porzucić wie­
loletnie przyzwyczajenia do łowów
— ojców i dziadów I trudno porzu­
cić te urocze choć nieurodzajne za­
kątki. na których rodzili się i umie­
rali ojcowie — dla nowych niezna­
nych stron. Przed wojną-i w czasie 
okupacji niemieckiej, zamierzano o- 
siedla te zlikwidować zupełnie i za­
lesić, co też zresztą częściowo wyko­
nano, likwidując osiedle Bronice.

Codzienne życie tych mieszkańców 
pełne jest trudności i różnych niedo­
godności. Stan komunikacyjny jest 
bardzo słaby. Do najbliższej stacji 
kolejowej trzeba podjeżdżać niekiedy 
ponad 20 km a chcąc pokonać prze­
strzeń (około 60 km) dzielącą niektó­
re gromady od miasta powiatowego, 
trzeba — jadąc koleją — poświęcić pra­
wie dwa dni czasu. Doręczanie poczty 
też pozostawia wiele do życzenia. 
Zdarza się. że list z odległości 10 km 
idzie 4 dni i list z Paryża do tej sa­
mej miejscowości (pocztą lotniczą) 
również 4 dni. Elektryfikacji lub 
udostępnienia rozrywek kultural­
nych nie ma żadnego. Jednym sło­
wem .— cywilizacja cofnięta tutaj 
o wiek.

Nie wiadomo jakie zdanie będzie 
o celowości istnienia tych osiedli, 
przy wykonywaniu planu regulacji i 
zagospodarowania terenowego Pew­
nym jest jednak, że gdyby decyzja 
zależała od woli tamtejszych miesz­
kańców. mimo tyiu braków — nie 
mieszczących się w pojęciu mie­
szczucha — nikt by z pewnością nie 
godził się opuszczać tych stron.

...Bo nigdzie tak nie pachnie żywi­
ca, nigdzie tak nie nęci knieja peł­
na zwierzyny, i w żadnych jeziorach 
nie odbija tak poprzez zieleń zacho­
dzące słońce jak w czarownych — 
„zapomnianych przez Boga i ludzi”
— uroczyskach czarnkowskich lasów.

St. Surma

Fabryka punktualności

Będą nas budzić 
polskie budziki 

a nie zagraniczne

Rozmieszczenie przemysłu w Polsce

GDAŃSKI.

GPÓJRZ NA RĘKĘ. Na niedużym pasku skórzanym błyszczy mały, 
zgrabny zegarek. Zaledwie słychać ciche tiik-tik, tiik-tik, tik-tiik. W 

tym mechaniźmie zawiera się jednak cały plan twego pracowitego dnia. 
Ale bywają przecież nie tylko zegarki na rękę. Oprócz tzw. popularnych 
cebul kieszonkowych — łatwo nam dojrzeć duże tarcze zegarów wieżo­
wych, ładne szafki ściennych, no i któż by nie znał i nie korzystał z 
usługi popularnych budzików.

®OLSZTYN

Białystok

Te właśnie zegary: budziki, zegary 
wieżowe, dworcowe, tzw. synchronicz­
ne, wtórne, kominkowe — wyrabia 
Państwowa Fabryka Zegarów w Łodzi, 
przy ul. Wigury. Zresztą kierownictwo 
fabryki nie Chice uidteielić dokładnych in- 
formiacyj, gdyż jest to ponoć tajemnicą 
zawodową.

Przejście przez portiernię wyrzuca 
nas wprost w objęcia głównego gma­
chu. Wyrażona przez nas chęć zwiedza­
na, wywołuje najpierw lekki grymas 
zdziwienia i niechęci. Prasa — hm... Oka­
zuje się bowiem, że miejscowy „Dziennik 
Łódzki" zaatakował dyrekcję z powodu 
budzików. Pisał, że obiecywano, zapew­
niano, a tymczasem świat pracy czeka 
na budziki na próżno. Gdy się jednak 
okazało, że jesteśmy z Poznania, gryimas 
zastąpiony został uśmiechem i ad razu 
wyruszyliśmy na obchód, choć za pół 
godziny kończyła się praca.

Państwowa Fabryka Zegarów w Ło­
dzi rozpoczęła swe istnienie w kwiet­
niu 1945 roku — słyszymy informacje 
towarzyszącego nam inżyniera. Teren 
należał przed wojną dlo branży włókien­
niczej, w czasie okupacji Niemcy wy­
rabiali tu zapalniki do bomb. Po ich u- 
< .eczce — zostały wprawdzie mury, ale 
zupełnie puste. Fabryka jest swego ro- 
Izaju unikatem, gdyż przed wojną nie 

mieliśmy w Polsce fabryk budzików i 
■. egarków, rozbudowanych na taką ska­
lę. Obecnie ziaś oprócz tej istnieje je­
szcze jedna w Świebodzicach na Dol­
nym Śląsku, Trudności są z miaszyinami. 
Musimy sprowadzać je z zagranicy. Z 
dokonanych zamówień dopiero nade­
szła część. Wchodzi nam w paradę 
sprawa patentów.

Ale oto przekroczyliśmy już próg tego 
państewka kółek, wałków i sprężyn. Mło­
dy inżynier p. Wuc robi wszystko, aby 
laików choć z grubsza uświadomić. Tłu­
maczy,, pokazuje. Fabryka nie jest je­
szcze w pełnym ruchu. Widzimy świe­
żo wstawione maszyny, zaglądamy do 
magazynu surowców, patrzymy na dużą 
halę, gdzie za specjalnym, ogrodzeniem 

staną wkrótce najnowocześniejsze ma­
szyny precyzyjne. Rezygnujemy j-ednak 
ze szczegółowego pokazywania i nazy­
wania hal i pomieszczeń. Czytelnikowi 
nie da to wyobrażenia o zegarmistrzo- 
stwie, a zajmie niepotrzebnie dużo miej­
sca. Wystarczy tylko rzec krótko, że 
przeważają tu specjalne tokarki, fre­
zarki i automaty. Ciekawie wygląda 
montaż zegarów elektrycznych i sprę­
żyno v tych. Od tzw. zegiarów-matek idą 
przewody do zegarów właściwych. W 
pewnej chwili chwytamy wyraźny szum, 
zupełnie jak przesypywanie piasku z 
dużej wysokości. To w stacji prób ze­
garowych. tykają ustawione na stole 
budziki.

A oto jak wygląda schemat produk­
cji. Z magazynu surowiec wychodzi w 
postaci prętów, płyt mosiężnych, alumi­
niowych i innych,‘wędruje na automotyr 
(jeśli jest nim drut) i do sztancowni (je­
śli chodzi o blachę). Z automatów tzw. 
wałki przekazuje się frezarce, aby dać 
uzębienie. Sztancownia zaś wypuszcza: 
kółka (te idą na frezarki) i płyty 
(te znów do wiertarek). Uzębienia 
— a dokładniej wałki z uzębieniami —■ 
dostają się na tokarki zegarmistrzow­
skie. Tu wykonuje się tzw. czopy, skąd 
później razem z kółkami (z frezarek) 
wędrują do działu montażowego, gdzie 
montuje się zespoły. Potem wracają je­
szcze do kontroli, tak sarno jak i płyty, 
a z kontroli odbywają dalszą wędrówkę 
do magazynu części gotowych, no i 
wreszcie do ostatecznego montażu ze­
garów. Gotowe zegary przechodzą od­
powiednią kontrolę i złożone w maga­
zynie spokojnie czekają, aż Zjednocze­
nie rozprowadzi je na rynek.

Trzeba by jeszcze powiedzieć, że poza 
zegarami uruchomiono produkcję szyb­
kościomierzy do samoch. i obrotomie­
rzy dla obrabiarek. Warunki pracy są 
jednak idealne. Ludzie mają dużo wol­
nego miejsca, nie przeszkadzają sobie, 
przestrzeni jest nawet zadużo. Także u- 
rządzenia socjalne wyglądają bardzo 
przyzwoicie. Z pewnością fabryka na­
leżałaby 'do najbardziej wzorowych w 
kraju, gdyby wszystkie maszyny były 
już na miejscu, a produkty pojawiły się 
w większej ilości na rynku.

1 Stefan Słoniński
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drzewny g cementownie

wpływu Warty do Odry, glinki i łupki o- 
gniotrwałe, kwarcyty i łupki kwarcytowe 
oraz gips wzdłuż Nysy Łużyckiej i nastę­
pnie na terenie Dolnego Śląska węgiel ka­
mienny, piryt, nikiel, magnezyt, rudy 
miedzi, piaski szklarskie, kruszce arsenu, 
trochę rudy żelaznej i surowce wymienione 
już na terenach zdłuż Nysy, Śląsk Gór­
ny, to przede wszystkim najbogatsze tere­
ny węglowe, kruszce cynku 1 ołowiu, gips 
a postępując w kierunku północnym — wę­
giel brunatny 1 rudy żelaza. W pozostałych 
częściach kraju ważniejsze bogactwa na­
turalne, to sól na północ 1 północny 
wschód od Krakowa, rudy żelazne, glinki 
ogniotrwałe, kruszce cynku i ołowiu, rudy 
miedzi 1 fosforyty w okręgu kieleckim, ro­
pa naftowa 1 gaz ziemny w rejonie kroś­
nieńskim, sól na południe od Bydgoszczy 
i węgiel brunatny w okolicach Łodzi.

Rozmieszczenie przemysłu w Polsce wy­
gląda następująco: górnictwo — oczywiś-

Obecna sytuacja, jeżeli chodzi o roz-1 
mieszczenie ośrodków przemysłowych w 
Polsce, uwzględniając również naturalne 
bogactwa poszczególnych terenów przed­
stawia się następująco: największym ośrod­
kiem, biorąc pod uwagę liczbę zatrudnio­
nych robotników, jest okręg śląski skupio­
ny wokół Katowic, Chorzowa, Zabrza, Gli­
wic. Drugi co do wielkości ośrodek to 
Łódź, następnie kolejno Warszawa, Poznań, 
Gdańsk — Gdynia, Wrocław, skupisko o- 
środków w województwie dolnośląskim, 
Kraków i okręg Piotrków — Tomaszów — 
Radom. Tereny między tymi ośrodkami i 
poza nimi robią na mapce rozmieszczenia 
przemysłu w Polsce, wrażenie pustyni z 
nielicznymi oazami.

Bogactwa naturalne o największym zna­
czeniu, to idąc od zachodu ku wschodowi: 
węgiel brunatny wzdłuż całej granicy pol­
sko-niemieckiej, głównie na południe od

® WARSZAWA

LUBLIN

leie na terenach odpowiednich bogactw na- 
i turalnych. Huty żelaza: Szczecin, większość 
i na Śląsku oraz jedna nad Sanem, — ka­
mieniołom wzdłuż całej południowej gra­
nicy Polski, głównie na Ziemiach Odzy­
skanych; cementownie: Szczecin i Śląsk 
Górny i Dolny; huty szkła za wyjątkiem 
Pomorza Zachodniego i woj. olsztyńskiego 
na terenie całej Polski, przemysł drzewny 
przetwórczy, główne ośrodki Łócjż, Kra­
ków, Poznań, tartaki na terenie całego 
kraju — najmniej na terenach południo­
wych Ziem Odzyskanych, przemysł meta­
lowy głównie w okolicach: Wrocław, Śląsk 
Warszawa, Kielce, włókienniczy: Łódź 1 
okolice, Dolny Śląsk, Białystok. Inne dzia­
ły przemysłu — wszystkie najliczniej re­
prezentowane na Śląsku i kolejno w In­
nych obecnie wybijających się ośrodkach 
przemysłowych. (ZAP)
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Notatki z Koźmina (I)
0 Maćku, diable i Szkole Ogrodniczej

Pried ■wystawą i targami w Kępnie

Nowe drogi, szkoły i świetlice
Było to przed 1000 laty... Na nfej- 
scu pogańskiej gontyny została wznie­
siona drewniana świątynia chrześci­
jańska, która z biegiem lat została 
przebudowana i rozbudowana. Według 
dokumentów z roku 1232 książę Wła­
dysław podarował osadę Koźmin zako­
nowi Templariuszy. Po 80 latach wraca 
ona z powrotem do dóbr królewskich, 
by po niedługim czasie stać się włas­
nością Borkowiców ,później Witzen.- 
borgów, Mościckich, Górków. Czar­
kowskich, Przyj emskich i Sapiehów.

Ale wróćmy do pierwszego właści­
ciela. Król Kazimierz Wielki za zasługi 
wojenne podarował włości koźmińskie 
(sięgające po Śrem i Kalisz) rycerzo­
wi Maćkowi Borkowicowi. Maćko jed­
nak i w czasach pokojowych upra­
wiał rzemiosło wojenne, bo napadał 
na kupieckie karawany i łupił je. 
Król nie mogąc znieść warcholstwa 
Borkowica kazał go uwięzić w lochach 
zamku olsztyńskiego (koło Częstocho­
wy), gdzie poniósł śmierć głodową. 
Na temat Maćka Borkowica istnieje 
wiele podań. Jedno z nich opracowa­
ne przez śp. Czesława Kędzierskiego 
opowiada, jak Maćko cyrograf z dia­
błem podpisał, który miał mu ułat­
wiać wszelkie rabunki, a Maciek miał 
za to popełnić samobójstwo przez ze­
skoczenie z wieży zamkowej. Owszem 
— Maćko warunki wypełnił, bo zesko­
czył z wieży wysokiej 1 m, którą spe­
cjalnie w tym celu wybudował.

*

W podziemiach kościoła farnego le­
ży „jaśnie wielmożny pan", Przyjem- 
ski — doskonale zabalsamowany. 
Ostatni właściciel baron Kalkreith o- 
glądając jego zwłoki pociągnął za do- 
bize zakonserwowane zamaszyste wą- 
sy. Polski szlachcic oburzył się na ta­
ką bezczelność Niemca, aż wielkie 
oczy wytrzeszczył na niego. Od tego 
też czasu nie zaglądał już Niemiec w 
podziemia fary, a wypadek ten był 
przyczyną wielu zniekształconych z 
czasem opowiadań.

Po warchołach, sobiepankach i kró­
likach koźmińskich pozostał olbrzymi 
zamek z średniowieczną basztą. W ro­
ku 1858 majątek został sprzedany rzą­
dowi pruskiemu, który urządził w nim 
seminarium nauczycielskie. W roku 
1919 znalazła tu pomieszczenie polska 
uczelnia, a w roku 1933 objęła go 
Szkoła Ogrodnicza, która do tego cza­
su mieściła się w pobliskich zabudo­
waniach.

*

Szkoła Ogrodnicza od dawna ma

już ustaloną opinię i sławę. Założyli 
ją właściwie Niemcy w r. 1868 jako 
drugą szkołę tego rodzaju na terenie 
ówczesnej Rzeszy. Po pierwszej woj­
nie światowej została tu założona pol­
ska szkoła, której kierownictwo objął 
p. dyr. Marciniec. Dzięki niemu zakła­
dy szkolne przybrały odświętny wy­
gląd, park ozdobny przy zamku stał 
się jednym z najpiękniejszych okazów 
sztuki ogrodniczej do ostatniej wojny. 
On też przeprowadził badania przy 
zamku i pod zamkiem odkrywając 
szczątki mostu zwodzonego, łódź 
sprzed tysiąca łat i wiele innych 
rzeczy.

Niemcom w latach ostatniej oku­
pacji nie podobał się park w stylu 
francuskim. Przeprowadzono więc 
zmiany celem stworzenia parku „iiber- 
deutschowskiego" — toteż obecna dy­
rekcja i uczniowie szkoły długo będą 
musieli popracować, by przywrócić mu 
dawny wygląd.

Koźmińska Szkoła Ogrodnicza cie­
szy się sławą w całej Polsce. Do 
czerwca br. uczęszczało do niej 76 
uczniów z wszystkich stron Polski. W 
ogrodach szkoły pną się ku słońcu 
młode drzewka owocowe, mienią się 
kwiaty, w cieplarni rozrastają się 
drzewa podzwrotnikowe i dojrzewają 
południowe winogrona.

Szkoła Ogrodnicza jest tu potrzeb­
na nie tylko jako ośrodek promieniu­
jący kulturą ogrodniczą całą połud­
niową Wielkopolską. Dostarcza ona od­
powiednich i wysokogatunkowych 
drzewek owocowych ze swych szkó­
łek. Ostatnio przedsięwzięta akcja 
rozprowadzenia kilkunastu tysięcy 
drzewek przez Związek Samopomocy 
Chłopskiej może przyczynić się do 
rozwinięcia sadownictwa we wszyst­
kich okolicznych wsiach, a przez to 
do podniesienia ich dobrobytu.

I to także zasługuje na pochwałę.
J. Pieprzyk

Kronika ostrowska
Osobiste: Kwestia ochrony roślin 

przed szkodnikami, zwłaszcza przed 
stonką ziemniaczaną, jest w tej chwi­
li ważna i bardzo aktualna. Rozwijała 
ona się ostatnio w tutejszym powiecie 
pomyślnie. Akcję prowadził kierownik 
referatu Ochrony Roślin przy Staro­
stwie Rowiatowym p. Ratajek. Prezy­
dium Wojewódzkiej Rady Narodowej 
pismem z dnia 13.7.1948 wyraziło p. 
Ratajkowi uznanie za gorliwą pracę.

Mecz motocyklowy o puchar Prezy­
denta Miasta rozegrany został w ubie­
głą niedzielę między Klubem Motoro­
wym .Ostrów a „Lechią" Poznań i Klu­
bem M. Ostrów a K. M. — Rawicz. 
NJecz zakończył się zwycięstwem dla 
Ostrowa w trójmeczu, natomiast w 
ostatecznej rozgrywce między przed­
stawicielem K. M. Ostrów p. Macie­
jewskim a przedstawicielem KI. M. 
Rawicz — p.Siekalskim (wskutek de­
fektu maszyny p. Maciejewskiego) 
puchar Prezydenta Miasta zabrał Ra­
wicz.

Z Rady Miejskiej. Nadzwyczajne pu­
bliczne posiedzenie Miejskiej Rady Naro-

Lustracja w Kościanie
Dnia 5 sierpnia br. wojewoda po­

znański Stefan Brzeziński wizytował 
Starostwo Powiatowe w Kościanie. Nad­
to Wojewoda zwiedzał zakłady przemy­
słowe m. in. cukrownię i wytwórnię so­
ków Czajki w Kościanie.

dowej odbyło się w poniedziałek, dnia 9 
czerwca br., o godz. 18. Uchwalono wnio­
ski do Państwowego Planu Inwestycyjne­
go na rok 1949, szczególnie na inwestycje 
następujące: budowę nowego budynku
szkolnego, rozbudowę Ratusza, wybrukowa­
nie targowicy, rozbudowę Rzeźni Miejskiej, 
budowę łaźni miejskiej, wyposażenie Bi- 
bioteki Miejskiej, zakupu środka mecha­
nicznego do czyszczenia miasta, wyposa­
żenie szkół w sprzęt i pomoce riaukowe i 
inne inwestycje.

Z działalności PKOS. Od stałych człon­
ków wspierających wpłynęło w miesiącu lip- 
cu 19.890,— zł. Zapomóg gotówkowych wy­
dano w miesiącu sprawozdawczym na łą­
czną summę 16.500,— zł, dla 59 rodzin. Su­
chego prowiantu wydano dla 62 osób wagi 
188,73 kg wartości 12.166,— zł. Z kuchni 
powszechnej prowadzonej przez' PKOS wy­
dano 4.566 obiadów. Koszt wyżywienia wy­
nosił 62.197,— zł. Z kuchni ludowej w 
Skalmierzychach Nowych prowadzonej 
przez GKOS wydano 1.458 obiadów.

Ponadto PKOS Ostrów, zorganizował ko­
lonie letnie w Gutowie, pow. Ostrów, dla 
sierot. i półsierot miasta Ostrowa. Z ko­
lonii letnich korzystało ogółem 73. Wpły­
wy na kolonie przedstawiały się następu­
jąco: subwencje z: Inspektoratu Szkolnego 
48.400,— zł, Ubezpieczalni Społ. 24.800,— zł, 
Instytut. Samorządowych 11.200,— zł, Za­
rządu Miejskiego 40.000,— zł, z akcji zbiór­
kowej 11.000,— zł, opłaty uczestników 
37.000,— zł. Ogólny koszt kolonii wynosił 
330.196,— zł z czego PKOS z funduszów 
własnych wyasygnował 131.346,— zł.

Za złożone dary w naturze na akcje ko­
lonii letnich PKOS w imieniu dzieci skła­
da serdeczne Bóg zapłać!

Przygotowania do Wystawy „Po­
wiat Kępiński w 3-letnim Planie Od­
budowy" są w pełnym toku. Kierow­
nictwo ogólne powierzono p. Goluso­
wi. Przewodnictwo Komitetu Wyko­
nawczego dzierży w swym ręku sta­
rosta powiatowy p. Scholl. Wśród sze­
regu stoisk i pawilonów na terenie 
wystawy wykazane będą także wysił­
ki i dorobek Powiatowego Związku 
Samorządowego, Żarządów Miejskich 
i Gminnych

Nie od rzeczy też będzie w tej chwi­
li zapoznać się pokrótce z dotychcza­
sowymi osiągnięciami pracy samorzą­
dowej.

Samorząd powiatowy przystąpił w 
sierpnu ub. r. do rozbudowy budynku 
własnego, mieszczącego urząd sta­
rościński i wykończył go w rekordo­
wym czasie, tj. do 1 grudnia ub. r. Je­
den z budynków podworskich w maj. 
Grębanin, stojący pustką wyremonto­
wano w jesieni ub. r. i uruchomiono 
tam Powiatową Szkołę Rolniczą.

Wykonano w 1947 r. ogółem 7,8 km 
nowych powłok na drogach powiato­
wych i przygotowano materiał do dal­
szych na odcinku 7 km. Inwestycje te 
wykonano bez zaciągania pożyczek.

Dwie gminy wiejskie wybudowały 
wspaniałe budynki szkolne w Doru­
chowie i Kaliszkowicach. Poza tym po­
wstał szereg świetlic, domów ludo­
wych, remiz strażackich oraz boisk 
sportowych. Obecnie główną troską 
samorządu jest elektryfikacja i radio--

fonizacja. Projektuje się zelektryfiko­
wanie w br. 10 gromad.

Również i siedziba powiatu m. Kęp­
no może się poszczycić pokaźnymi in­
westycjami. bowiem założona została 
kanalizacja deszczowa na głównych 
arteriach komunikacyjnych miasta. 
Zarząd Miejski zbudował nowy 7-re- 
tortowy piec w gazowni. Założył 
ogród jordanowski, zasypał bagienne 
łąki^tuż przy moście itp.

W obecnvm sezonie samorząd po­
wiatowy przystąpił do instalacji o- 
grzewania centralnego w obu szpita­
lach kosztem ca 2 i pół miliona zł, 
do tynkowania zewnętrznego noworoz- 
budowanego gmachu Starostwa Powia­
towego oraz ^odbudowy budynku po­
niemieckiego na lecznicę wierząt.

Uchwalone w swoim czasie plany 
działalności na 1947. 1948 i 1949 rok 
niewątpliwie w większości będą zre­
alizowane i do końca roku 1948 sta­
nie jeszcze niejedna piękna budowla 
w powiecie kosztem i wysiłkiem sa­
morządów: powiatowego, miejskich
i gminnych.

Jest to niezbity dowód, iż samorząd 
w Polsce Ludowej wykazuje o wiele 
większą inicjatywę, większy rozmach 
w pracy w przeciwieństwie do czasów 
przedwojennych, kiedy właściwie był 
tylko biernym wykonawcą ówczesnych 
władz rządowych sanacyjnych i pra­
wie wszystkie budżety miały charak­
ter konsumcyjny a nie inwestycyjny.

(Dżin)
*

Wiadomości ze Śremu
Likwidacja Miejskiej Kasy Oszczęd­

ności. Miejska Rada Narodowa na o- 
statnim nadzwyczajnym posiedzeniu u- 
chwaliła likwidację Miejskiej Kasy 
Oszczędności, wychodząc z założenia, 
że istnienie dwóch podobnych instytu­
cji bankowych na terenie miasta i po­
wiatu jest przerostem w gospodarce 
bankowej. Na likwidatorów wybrano 
p. burmistrza Łuszczewskiego i p. Ku­
jawskiego.

Okręgowy zjazd chórów kościelnych. 
W niedzielę, dnia 8 sierpnia odbył się 
w naszym mieście zjazd chórów ko­
ścielnych okręgu śremskiego. W zjeź- 
dzie brało udział 8 chórów z następu­
jących miejscowości: Śrem, Książ. Kór­
nik, Bnin, Brodnica, Dolsk, Mchy i 
Wieszczyczyn. Razem było około 180 
śpiewaków. Poszczególne chóry śpie­
wały na wszystkich mszach św. w ko­
ściołach śremskich a po południu od­

był się popis chórów w kościele far- 
nym. Każdy chór śpiewał po dwa utwo­
ry. Do sądu konkursowego należeli: 
prof. Pawlak i prof. Nowak z Poznania.

W ogólnej punktacji poszczególne 
chóry uzyskały następujące wyniki: 
Śrem 53 punkty (dyr. Nowicki St.), 
Ksi^ż 52 pkt. (dyr. Nowak J.), Kórnik 
52 pkt. (dyr. Nowacki L.), Bnin 52 pkt 
(dyr. Szymkowiak Cz.), Brodnica 54pkt. 
(dyr. Rządkowski J,), Dolsk 36 pkt. 
(dyr. Grajkowski JJ, Mchy 35 pkt. 
(dyr. Ziarnik Wawrzyn) i Wieszczyczyn 
28 pkt. (dyr. Kłysz St.). Uczestnicy 
zjazdu złożyli na cmentarzu dwa wień­
ce: jeden na grobie zasłużonego dyry­
genta śremskiego śp. Borowiaka a dru­
gi na grobie pomordowanych przez 
Niemców. Zainteresowanie społeczeń­
stwa śremskiego było słabe. Na zakoń­
czenie prof. Pawlak zagrał na orga­
nach. (jh.)

Dnia lfl sierpnia 1948 r. zmarła po długich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., mo­
ja najdroższa żona, nasza matka, siostra, babka 
i teściowa, śp.

z Gotfrydziaków

Dnia 10 sierpnia 1948 zmarł, sp.

Stefan Majewski
pracownik naszej instytucji.

Swoimi wybitnymi zaletami, swoją pracą i koleżeńskością zaskarbił 
sobie naszą wdzięczną i trwałą pamięć!

Dyrekcja i Pracownicy
18420 Rejonowej Centrali Aorowizacyjnej w Poznaniu

Dnia 9 sierpnia 1948 zasnął w Bogu, sp.

Zygmunt Kamiński
członek Prezydium Miejskiej Rady Narodowej

W Zmarłym straciliśmy wzorowego i zasłużonego współpracownika. 
Cześć Jego pamięci!

Prezydium 
Miejska Rada Narodowa 

Zarząd Miejski — Wolsztyn

Michalina Bazarnik
przeżywszy lat 68.

Msza św. żałobna oraz wprowadzenie drogich 
nam zwłok odbędzie się w piątek, 13 ’ m., 
o godz. 8.45 do kościoła św. Trójcy — Dębiec.

Pogrzeb tegoż dnia o godz. 11 z kaplicy 
cmentarnej na Dębcu.

W smutku pogrążona 
rodzina18452

Km. 166/48

Obwieszczenie o licytacji ruchomości
Rogoźno Wlkp., dnia 29 lipca 1948 r.

Komornik Sądu Grodzkiego w Obornikach i Ro­
goźnie St. Stężycki, mający swoją siedzibę urzędową 
w Rogoźnie ul. Kościuszki 23, podaje na podstawie 
art. 602 k. p. c. do publicznej wiadomości, że dnia 
17 sierpnia 1948 r. o godz. 12 (z ewtl. opóźnieniem 
do 2 godz.) w Kowanówku pow. Oborniki w miesz­
kaniu Teofila Majewskiego — właśc. kopalni żwiru 
przy dworcu głównym Oborniki — odbędzie się 1-sza 
licytacja następujących ruchomości:

W mieszkaniu prywatnym: biblioteka, kanapa kry­
ta gobelinem, zegar stojący, 4 fotele kryte gobeli­
nem, biurko z fotelem, dywan kolorowy 4X3, 4 kraj­
obrazy, maszyna do pisania marki „Fortuna", waga 
do ważenia ludzi marki „H. Rosbeck", 2 piece że- 
lażne marki „Mora", 3 piece szamotowe przenośne, 
ikanapa i 2 fotele;

przy kopalni żwiru: lokomobila wąskotorowa mo­
torowa na ropę marki „Hermann Hałd".

Przedmioty powyższe oszacowane zostały na łączną 
sumę 750 000,— zł.

Ruchomości można oglądać w dniu licytacji w miej­
scu i czasie wyżej oznaczonym.

(—) Stężycki
Komornik Sądu Grodzkiego8b-190

Dnia 10 sierpnia 1948 r. zmarła, opatrzona 
Olejami św., moja najukochańsza żona, nasza 
mamusia, córka, siostra i synowa, śp.

z Górniaczyków 

Maria Ciszak 
przeżywszy lat 35.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 13 sierp­
nia bm., o godz. 13.30 z kaplicy cmentarza 
parafii Sołackiej.

W smutku pogrążeni 
mąż, dzieci i rodzina 

Poznań-Sołacz, ul. Wiece 4 m. 3

Kanadyjki męskie 
po cenie zł 3.374 
z gabardyny bawełnianej „Panora" 
w pięknych kolorach: beż i popielaty 

poleca

Tani Zakup - Feliks Konieczny
Poznań, Dąbrowskiego 46 — Tel. 34-61 i 39-16 

wejście z Rynku Jeżyckie-o p6 85

KONKURS
W Szpitalu Miejskim w Krotoszynie wakuje posada 

asystenta na oddziale chirurgicznym i ginekologiczno- 
położniczym. Uposażenie według tabeli płac Minister­
stwa Zdrowia z 5. 8. 1947 r.
8a-125 Burmistrz m. Krotoszyna

Przetarg nieograniczony
Zarząd Gminny w Puszczykowie pow. poznańskiego 

ogłasza przetarg na prace malarskie w publicznej 
szkole powszechnej w Puszczykowie i na postawienie 
parkanu siatkowego.

Oferty w zapieczętowanych, zalakowanych, koper­
tach podwójnych, bez znaków firmowych, z napisem: 
„Oferta na prace malarskie szkoły Puszczykowo", a 
druga „na postawienie parkanu przy szkole w Pu­
szczykowie".

Zarząd Gminny zastrzega sobie prawo swobodnego 
wyboru oferenta bez względu na cenę, względnie 
unieważnienie przetargu bez podania powodu. 8a-126

Przetarg nieograniczony
Polskie Zakłady Zbożowe Oddział w Poznaniu, Dy­

rekcja Zasobów i Produkcji, Referat Budownictwa 
w Poznaniu, plac Wolności 18 ogłasza przetarg nie­
ograniczony na wykonanie remontu i uzupełnienia 
instalacji elektrycznej świetlnej, siłowej, sygnaliza- 
cyjno-sterowniczej 1 rozdzielni oraz dwóch dźwi­
gów w spichrzu zbożowym P. R. Z. w Gubinie n. Ny­
są w terminie 50 dni roboczych od dnia otrzymania 
zlecenia.

Oferty w zalakowanych podwójnych kopertach 
z napisem „Przetarg nieograniczony na wykonanie 
remontu i uzupełnienie instalacji elektrycznej, świet­
lnej, siłowej, sygnalizacyjno-sterowniczej i rodzielni, 
oraz dwóch dźwigów w śpichrzu zbożowym P. R. Z. 
w Gubinie n. Nysą", których otwarcie nastąpi w Re­
feracie Budownictwa P. z. Z. w Poznaniu, plac Wol­
ności 18 pokój 19 do dnia 18 sierpnia 1948 r. o godz. 
10.15 należy składać pod wyżej wymienionym adre- 
sena do tego samego dnia godz. 10.

Bliższe informacje można otrzymać w Referacie 
Budownictwa w godzinach urzędowych, gdzie też 
można odebrać, za zwrotem kosztów warunki prze­
targu, warunki wykonania robót, ślepy kosztorys, 
oraz projekt umowy w cenie 1200,— zł.

O'

cc 
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CENTRALA HANDLOWA
PRZEMYSŁU MOTORYZACYJNEGO

„MOTOZBYT"
BIURO REJONOWE W POZNANIU, UL. SKORUPKI 17 GORCZYN

Telefon 71-71
sprzedaje samochody, motocykle, rowery, części zamienne 
przyjmuje do remontu samochody, silniki
zamienia zużyte samochody na nowe i wyremontowane 
stacja obsługi dla samochodów gwarancyjnych i typowych 

8b-192

STtMPlC?

Powiatowy Zarząd 
Drogowy w Słubicach

zatrudni zaraz
30 kamieniarzy 

do ręcznej tłuczki 
kamienia na tłuczeń.
Prace przewiduje się 
na okres 5 miesięcy.
P. Z. D. płaci 500,— zł 
za 1 m’ tłucznia. — 
Zgłoszenia pojedyn­
cze i grupowe kiero­
wać do Powiatowego 
Zarządu Drogowego 
w Słubicach, ul. Ko­
pernika 83. 8b-178

Centra
Baterie

Anody 
Latarki

Żarówki
Igły gramofonowe 

„GLORIA"
Termosy blaszane 
Kuchenki elektryczne 
Żelazka elektryczne 
Sznury do żel. 
Klej i oliwa
Pompy rowerowe 
i inne artykuły 

Przedstawicielstwo 
i Hartownia
Z. mOLSKI

POZNAŃ
$w. Marcin 67 
Telefon 20-76 

Wysyłamy za zalicz.

♦

Lampy naftowe, kałamarze, przyciski, ♦ 
» zwilżaczki, tanią porcelanę, |

fajans i szkło, okucia * 
poleca wagonowo • w skrzyniach * 

Poznańska Hurtownia Porcelany, | 
Fajansu i Szkła :

Poznań, ul. Magazynowa 1 a — Telefon 22-98 *

Najsolidniej i terminowo obsługuje odbiorców 

Fabryka
Wód Gazowych i Rozlewnia Piwa

8b-176

POZNAN, ul. Raczyńskich 12 - Telefon 47-18 

dostarczamy również wody „Polskich Uzdrowisk"

Zabrskie
Zjednoczenie Przemysłu Węglowego
zakupi:

1 przetwornicę dwutwornikową o mocy 80—100 
kw, na napięcie, po stronie prądu zmiennego 
6000, 2000 albo 500 V, po stronie prądu stałego 
250 V — z kompletnym wyposażeniem na prąd 
zmienny i stały lub bez wyposażenia,
1 generator 
pięciu na 
1500/min.

Oferty należy

♦ Prewentorium P. c. K. w Dzierzążnie
♦ poszukuje
t POMOCNICY KIEROWNICZKI KUCHNI
♦ na 750 stołowników
J KIEROWNICZKI GOSPODARCZEJ
♦ (przełożonej)
♦ PIELĘGNIAREK I HIGIENISTEK
♦ Warunki dobre. Podania z życiorysem i od­

pisami świadectw p. a.: Prewentorium
$ P. C. K., Dzierżążno. p. Kartuzy, woj.
♦ gdańskie. 3b-17£

♦

♦

♦

♦
♦

prądu stałego mocy 80—100 kw o na- 
zaciskach 250 V, obroty możliwie

8a-122 Wolności 335 Dział Maszynowy.
kierować do Z. Z. P. W. Zabrze, ul.

8b-.‘84

Przetarć? nieograniczony
Państwowy Instytut Weterynaryjny oddział w Go­

rzowie Wlkp. ogłasza przetarg nieograniczony na do­
stawę:

150 ton siana słodkiego I gat.
72 ton słomy sztywnej na sieczkę

108 ton słomy targanej na ściółkę.
Oferty z podaniem cen składać należy w kancelarii 

P I. W. w Gorzowie Wlkp., ul. Kosynierów Gdyń­
skich 14 do dnia 20 sierpnia br. do godziny 10.

Do oferty należy dołączyć kwit ze złożonego wa­
dium w wysokości 1% oferowanej ceny kupna.

8b-182
STRONA 4 Nr 221 ABC



. OGŁOSIEMA
Biuro Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8—19-tej, w soboty od 8— 17-tej w Poznaniu przy ul Wyspian 

SS skiego 10 i piętro. — Tel 64-75 i 62-70 (wewn. 5). — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada

Lekarskie
Wróciłam. M. Piątkowska den­
tystka. Marsz. Focha 51. 
________ _________ 18157
Dr med. Zygmunt Słoniński, 
internista, powrócił. Wały 
Zygmunta Augusta lOa m. 8, 
telefon 20-10, godz. 9—-11, 
16—18, 18225

Młodsza pomoc domowa po­
trzebna. Daszyńskiego 106 — 
skład. ' kl307
Czeladnik krawiecki i uczeń 
zaraz. Wilda Czwartaków 21 
m. 2._______________ kl308
Młodszy pomocnik fryzjerski, 
dobra siła, zaraz. Dąbrowskie- 
go 52, 18372

Rządca, posiadający 16 lat 
praktyki, szuka posady zaraz 
lub później. Oferty Gł. Wlkp. 
nr 18317.
Magister chemii, kierownik la­
boratorium chem.. zmieni po­
sadę — najchętniej do przetw. 
żywność. Oferty Głos Wielko­
polski nr 18436.

Kąpiele siarkowe i kwasowę- 
glowe. Poznański Zak ad Przy­
rodoleczniczy, Marcinkowskie­
go 20. tel. 38-26. . p5856

Murarzy przyjmie natychmiast 
Szulczewski. budowniczy. Po­
znań, Obornicka 17. 18369

Wolne posady

1 brukarza do k adzenia płyt 
chodnikowych, na wyjazd. J. 
Gaziński, Poznań Jarochow­
skiego 32.____________ 18379

Gospodyni-kucharka samodziel­
na, wiek średni, poszukuje 
pracy u starszego państwa lub 
probostwie — od 1 września 
1948. Zofia Depo. Wolsztyn, 
al. Poniatowskiego 4. 8b-183

Krawcowe samodzielne oraz 
podręczne zaraz — al. Marcin- 
kowskiego 2 m. 5. 18194
Organisty poszukuje Biuro Pa­
rafialne Łagów Lubuski. Posa- 
da_wolna.__________  8a-112
Cukiernika młodszego przyjmę 
zaraz. Cukiernia. Krzyżański. 
Pasaż Apollo. p6370

Murarzy na roboty akordowe 
przyjmiemy zaraz. J. Gaziński, 
Poznań Jarochowskiego 32.

18330

Pomoc domowa z gotowaniem, 
śpiesznie. Mielżyńskiego nr 10 
m. 7. C2580

KSIĘGOWA |
samodzielna tylko z ' 
dłuższą praktyką w 
spółdzielniach mle­
czarskich na dobrych 
warunkach potrzebna 
zaraz.
Mleczarnia Spółdziel­
cza Janowiec Wlkp. 

8a-117

Robotn cy
budowlani

do prac akordowych 
potrzebni. Dla za­
miejscowych nocleg 
zapewniony. 
Zgłoszenia budowa 
Dąbrowskiego 117.

p6372

Początkujący księgowy z prak­
tyką poszukuje posady
i września. Oferty: PAP. Po­
znań, Mielżyńskiego 8 
2922._____________8b-189
Księgowy początkujący, gimna­
zjum handlowe Oferty nr 2913 
Czytelnik Daszyńskiego 48.

k 13'35

od

nr

Zbożowiec, młody, poszukuje 
posady. Miejscowość obojętna. 
Oferty Głos Wlkp._nr J8387. 
Studentka 3 roku Akademii 
Handlowej poszukuje pracy w 
przedsiębiorstwie handlowym 
lub przemysłowym. Oferty PAR, 
Ratajczaka 7 pod 8,270.

P6382

Pianino „Rónisch". skrzypce 
Amati sprzedam. Hetmańska 3 
m. 3. tel. 61-27. 18285
Meble różne, wielki wybór, ko- 
lżystnie. Janiak. Poznań. Ry- 
baki 6, w podwórzu. p6348
Motocykl „Ardie" 250 cm’ z 
dwoma silnikami zapasowymi 
sprzedam. „Proteza". Focha 
nr_6 Ł________________p6367
Samochód ciężarowy Dodge,
1- tonówkę, na chodzie, zaraz 
sprzedam. Wiadomość: telei. 
21-10 21-11. ______ P6355 
Motocykl „Ardie" 200 oraz
2- koowy wózek ręczny opo­
nach. Dutkiewicz, Małeckiego 
nr 12.____ .18437
130 morgów, dworek, ziemia, 
zabudowania, inwentarze, żni­
wa nadzwyczajne, elektrycz­
ność, przy wpłacie 6.000.000, 
resztę na długie lata — sprze­
da Goroński. Poznań. Świer­
czewskiego 11 m. 14. p6394

i

I 

sr! i

Niniejszym zawiadamiamy naszych gości i bywalców „Arkadii" 
o otwarciu lokali (po dokonanym remoncie) w czwartek, dnia 12 
sierpnia br. Równocześnie zawiadamiamy uprzejmie, że powierzy­
liśmy kierownictwo naszego przedsiębiorstwa

p. Stanisławowi Tepperowi 
założycielowi i długoletniemu dyrektorowi Adrii Warszawskiej. Koncert 
codziennie od godz. 1,8-23-ciej ulubionej orkiestry „Melodia" kapel­
mistrza Florkowskiego.

Prosimy o łaskawe poparcie

„ARKADIA" Plac Wolności 11
ST. BOJARSKI i J. OLEJNICZAK8a-134

Poszukiwana dziewczyna z do­
brym gotowaniem, obznajmio- 
na z gospodarstwem wiejskim. 
Zgłoszenia kierować: Admini­
strator Zespołu Dalno, p-ta 
Łobez, woj. Szczecin._ 8a-115 
Sekretarkę (rza) ze znajomo­
ścią rachunkowości i maszy- 
nopisma od 1. 9. 48 r. przyj- 
miemy. Oferty z życiorysem 
i odpisem świadectw nadsy­
łać do PAR, Ratajczaka 7 — 
pod 8,297.____________ p6396
Potrzebni dwaj karbowi. Zgło­
szenia kierować: Zespół Wi- 
tankowo. pow. Wałcz. 8a-132

Starsza, zaufana, do prowa­
dzenia domu. Zgłoszenia: Dąb- 
rowskiego 69 m. 26. 18366
Fryzjerka, pierwszorzędna si­
ła, potrzebna do Gdyni, posada 
stała. Zgiosz.: ul. Szkolna lOa 
ni, 2, od godz, 17—19, 18378
Potrzebni: robotnik, s'użąca, 
chłopak. 5.000,— utrzyma­
niem. Bartkowiak, Dopiewo- 
Poznań. 18374
Pomoc domowa na stałe po­
trzebna. Dąbrowskiego nr 36 
m._ 14.________________p6382
Tokarz przyuczony, na małą 
tokarkę, potrzebny zaraz. „Ha- 
lis", Kantaka nr 7. p6379

INSPEKTOR 
SPRAWDZIANÓW
z praktyką w przemy­
śle angielskim przystą­
pi do spółki, warszta­
tu precyzyjnej mecha­
niki lub wytwórni na­
rzędzi, ewtl. obejmie 
odpowiednią posadę 
tylko w poważnym 
przedsiębiorstwie. — 
Łaskawe oferty do 
„PAR" Poznań, Rataj­
czaka 7 pod „8,205".

p6339

Szofer-mechanik, 15 lat prak­
tyki, czerwone prawo jazdy, 
szuka posady. Oferty Gł. Wlkp. 
nr 18408.

Gosposia potrzebna zaraz. Of.
PAR, Ratajczaka 7, pod 8,299.

______ p6398

Pracownika, znającego montaż 
wózków dziecięcych, przyjmie 
natychmiast Wytwórnia Wóz­
ków. Zgłosz.: Fa „Renoma", 
Stary Rynek 23._______ p6376

Emeryt kolejowy, sumienny, 
trzeźwy, szuka zajęcia jako 
stróż. Oferty Glos Wielko- 
polski nr 18382.___________

Panienka miłej powierzchow­
ności potrzebna zaraz do bu­
fetu i obsługi gości. Zg osze- 
nia: Czytelnik. Gostyń, 3 Ma­
ja 12. 18347

Wychowawczyni do niemowlę­
cia potrzebna. Stary Rynek 
67/69, Fa „Dames". p6391

maszyniarki na duże
Zgłosz.: 

FI 427

Dobre
sztuki konfekcyjne. 
Grobla 6 nr. 8.

Student prawa maszynopismem 
poszukuje pracy popołudniowej. 
Tel. 48-73.____________FJ425
Wdowa po rolniku, lat 53, szu­
ka samodzielnej posady gospo- 
dyni. Of. Gr. Wlkp. nr 18407.

CHŁOPIEC
silny do posyłek 

potrzebny.
Wytwórnia Konfekcji 
Damskiej Fr. Jacek 
i Syn, Gołębia 5.

P6374

Uczeń piekarski potrzebny — 
mieszkanie i utrzymanie na 
miejscu. Piekarnia. Ciesielski, 
Poznań. Rynek Łazarski 7.

18411

Pomocnica domowa potrzebna 
zaraz. Skład spożywczy. Po­
cztowa 16. C2587

Murarze
do prac akordowych 
zaraz potrzebni.

Bekoniarnia Oborniki.
F1431

Spawacz-blacharz, instalator 
na ogrzewanie, przyjmie pracę 
po południu. Adres wskaże 
Głos Wielkopolski nr 18354.
Szofer-mechanik, czerwone pra­
wo jazdy, 4 lata praktyki, 
ptzyjmie posadę mieście, pro­
wincji. Adres wskaże Głos 
Wielkopolski nr 18345.

Gospodarstwo rolne, żwirow­
nie, 113 morgów, parcela 2000 
mtr.. ul. Wawrzyńca. Oferty 
PAR, Ratajczaka 7^ pod 8,291. 

p6395
Maszynkę do zamykania pu­
szek ręczną oraz aparat do ob­
cinania puszek sprzedam ko­
rzystnie. Oferty Głos Wielko­
polski, Focha 16. nr 1753. 
____________________ F1423
Radio uniwersalne tanio. Wa­
wrzyniak Krzyżowa 3 m. 1. 

kl304

Parcelę 2 morgi, na ogrodnic­
two, tanio sprzedam. Adres 
wskaże PAR, Ratajczaka 7 — 
pod 8,288._______ p6393
Maszynę do pisania sprzedam. 
Marcinkowskiego 31 m. 1.

18416

Kapslownice do butelek, kap­
suły — ul. Raczyńskich 12, 
tel. 47-18._________ 8b-175
Drut pocynkowany 2—3 mm 
kupię. Jankowski, Poznań, ul. 
Skarbowa 6. 18346

Sprzedam motocykl nowocze­
sny. 200 tanio. Przemysłowa 
31 m. 8.' kl306

I

Sportkę, materiał płaszczowy 
przydziałowy. Hetmańska 2a 
m, 1.___________ 18415
Blachę żelazną 1 mm 10—15 
ton sprzedamy. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 18414.
Okazyjnie „Ardie" 500 4 takt, 
setkę (Sachs) przyczepką, spor- 
tówkę. Rzepeckiego 24 m. 5, 
od godz. 15._  18405
3 morgi ziemi podzielone na 
7 parcel Poznań-Rataje. spie­
sznie sprzedam. Restauracja 
Narodowa, Garbary 27. p6389

Rentgenowskie błony .zużyte, 
celuloid kupuję. Stanisław Kar- 
niński, Warszawa-Okęcie. al. 
Krakowska 47. 811-155
Konie na rzeź kupuję stale. 
Samochód do dyspozycji. Igna­
cy Nowak, Poznań, Daszyńskie­
go 26 tel. 21-10 i 21-11.
____________________ P6162
Streptomycynę kupię. Oferty nr 
2304 Czytelnik Armii Czerwo- 
ne j 1,___________ C2598
Radio czterolampowe na ano­
dę spiesznie kupi Bartkowiak, 
Dopiewo-Poznań. 18376

Centrala Spółdzielni Spożywców |
„Społem^ 2

Okręgowy Oddział w Poznaniu ul. Składowa 4 e 
Telefon 512-81 A

podaje do wiadomości, że celem usprawnienia | 
i udogodn'enia odbiorcom pobierania towarów | 
spożywczych i chemicznych, został otwarty z dniem | 
2.VIII br. nowy magazyn nr 1 przy ul. Składowej 4 |

(Obok biura sprzedaży) 8a-109

magaz^njir^PW^oieloMiej 19/21 pozostałe nadal czynny ]
u.

Odkurzacz. Stolarska 1 m. 12. 
od 17—20 godz. F1424
Dziurkarkę konfekcyjną młot­
kową tanio sprzedam. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 18368.

SZWAJCAR
dobry fachowiec potrzebny do obory zarodowej 63 
krów z własną obsługą,

KOWAL
znający się na reperacji maszyn rolniczych, tylko 
pierwszorzędny fachowiec,

K 5 i yi O W Y
do prowadzeni* kancelarii majątkowej oraz

MAGAZYNIER
dobry fachowiec. Wynagrodzenie wg Umowy Zbioro­
wej plus premie. Posady do objęcia zaraz. Zgłosze­
nia kierować Administracja Zespołu Skarbimierzyce, 
pow. Szczecin, poczta Szczecin 10, stacja kolejowa 
Kościelec Welecki. 8a-lll

Wolne. tokaJe

Pomoc domowa z gotowaniem, 
na wyjazd, potrzebna zaraz. 
Zgłoszenia: jilac Bernardyński 
4. wytw. pończoch. C2590
Postugaczka, dwa razy tygo­
dniowo, potrzebna. Jackow- 
skiego 30 m, 3, c2591
Dziewczyna do prac domo­
wych potrzebna. Zgłosz.: Sta­
ry Rynek 44 (wejście z Woźnej) 
skład. C2593
Dziewczyna do prac domowych 
z noclegiem zaraz — ul. Ży- 
dowska 30 m. 1,______ C2596
Dziewczę do posyłek lub u- 
czennica. Adres wskaże nr 
2303 Czytelnik. Armii Czerwo- 
nej 1,________________ c 259 7
Bieliżniarki samodzielne na 
bieliznę męską. Pracownia bie­
lizny męskiej Niegolewskich 
nr 5._________________ 18389
Robotników na stałą pracę po­
szukuje Z. Stachowski Przed­
siębiorstwo Przewozowo - Eks­
pedycyjne, Małe Garbary 9.

18442

Organista, kawaler, potrzebny 
zaraz. Oferty Glos Wielko­
polski nr 18409.___________
Siła biurowa, początkująca, z 
maszynopismem, potrzebna — 
„Herkules" Strzałowa 6.

___________ P6399
Gosposia z gotowaniem, ucz­
ciwa, czysta. Zg osz. w czasie
15— 20 godz., ul. Leszczyń­
skiego nr 5 (willa), 18428
Dziewczyna uczciwa, z goto­
waniem, do 3 osób. Paderew­
skiego 3, skład cukierków. 
_____________________18403 

Gosposia z całodziennym u- 
trzymaniem (własny pokój) po­
trzebna do 3 osób. Polna 3 
m. 8. Zgłosz.: od piątku godz.
16— 18,______________ 18429
Uczciwa do wszelkich prac do­
mowych. Kolejowa 49. Restau- 
racja,_________________18401
Chłopiec do lżejszych prac po­
trzebny. Laboratorium Chemi­
czne „Uran". Poznań, al. Mar­
cinkowskie go 24.______ 18400

Absolwentka Liceum Admini­
stracyjnego zę znajomością 
księgowości i korespondencji 
handlowej szuka odpowiedniej 
posady. Oferty Głos Wielko­
polski nr 18367.

Nauka

Sprzedam 2 kupony bielski 
i zegarek damski z złotą'bran- 
soletką. Poznań, ul. Szwaj­
carska 39 m. 5. C2589
Wózek dziecięcy, wyżymaczkę, 
radio „Telceo", ubranie wizy­
towe. Pamiątkowa 1 m. 41.

F1429

Parcelę narożnikową 1490 m2, 
blisko wystawy, dworca, przy­
stanku tramwajowego, sprze­
dam 3000 za m2. Oferty Głos 
Wielkopolski nr j.8398._____
Uniwersalne 7-lamp. na kla­
wiszach, Telefunken mag. oko, 
sprzedam. Roosevelta 3 m. 2. 

18402

Samochody 
na rozbiórkę części, 
przybory, łożyska kul­
kowe i rolkowe oraz 
opony i dętki kupuje 

stale

Korespondencyjne kursy księ­
gowości. Informacje: Lublin, 
skr. poczt. 105. __ 8b-17
Kursy pisania na maszynie 
ślepą metodą, wszystkimi pal­
cami’ — Piotr Pieprzycki, Po­
znań. al. Marcinkowskiego 26, 
telefon 23-62. Dla zamiejsco- 
wych kursy listowne. P6194
Potrzebna pomoc w matematy­
ce dla chłopca 15 lat. Oferty 
nr 2291 Czytelnik. Armii Czer­
wonej!.______________ C2586
Gide Ekonomie, wyd. VII, 
sprzedam. Oferty nr 2300 Czy­
telnik. Armii Czerwonej 1.

C2594

NSU 200 do sprzedania. Szwaj­
carska 15 m. 5. od godz. 15.

18359

SZTANDARY
PARAMENTA KOŚCIELNE 
wykonuje najstarsza fachowa firma 

K. KĘDZIERSKA 
Poznań, Ogrodowa 11 

Telefon 98-63
Nagi, na P.W.K. — Rok zal. 19B

CEGŁĘ
Foerstera, tonówkę, 
dziurawkę, dachów­
kę, klapki pod da­
chówkę, gips, kredę, 
płyty „Suprema" 
wraz z trzciną

p o l.e c a
F-ma

JAN PRZYBYŁ
Wierzbięcice 38 — 
telef. 2807 p6364

T. Czajczyński
Poznań

uL Dąbrowskiego 
telefon 20-14 

8b-149

89

Kupię 6—15 morgów dobrej 
ziemi w okolicy Nowego Tomy­
śla lub Poznania. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 18371.
Brezent (plandekę) dobry, na 
samochód, kupi Spółdzielnia 
Farmaceutyczna Poznań, Masz- 
talarska 8a, tel. 26-43. p6375

Blachę dur alum. 1 mm. 1 to­
na. na sprzedaż. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 18413.______
Nowe urządzenie sklepowe ta­
nio. Marcin 67 m. 30. 18419

Domek 1—2-rodzinny, ogro­
dem, Poznaniu lub okolicy, ku­
pię względnie wspólnie odbu- 
duję, Of. Gł. Wlkp, nr 18391,
Kupię mały motorek 220 V, 
zmienny, 1,5 do 2,0 amp., 
1000—1400 obr. Matysiak, ul.
Fredry 1 (skład)._____ p6392

Poszukiwany natychmiast księ- 
gowy-bilansista do prowadze­
nia księgowości amerykań­
skiej w rozbudowanej spół­
dzielni spożywców. Warunki 
według umowy. Mieszkanie za­
pewnione. Oferty wraz z wła­
snoręcznie napisanym życiory­
sem oraz odpisami świadectw 
kierować: Spółdzielnia Spo­
żywców „Wókniarz" w Boga­
tyni, ul. Kościuszki 460, pow. 
Zgorzelec (D. Śląsk). 8a-130

Czeladnik piekarski, piec pier­
siowy, najchętniej prowincji. 
Kościelna 48. 18399

Spółdzielnia budowlana 
„POSTĘP",
Poplińskich 4 
przyjmie natychmiast 

robotników 
budowlanych
i murarzy

8b-193

Poszukujemy zaraz

wychowawczyni
lub panienki 
do dzieci oraz 

gosposi, umiejącej do­
brze gotować.
Oferty „Głos Wiel­
kopolski" nr 18392.

Uwaga,
Krawcy!

Kurs kroju męski, 
damski 1 wojskowy 
rozpoczynam dnia 
16 sierpnia br.

JOZEF CZOSNOWSKI 
ul. Partyzancka 10 

pGłOO

Wilczka 7-miesięcznego sprze­
dam M. Focha 69 m. 30.

18356

Parafinę, woski, kalafonię i in­
ne surowce kupuje „Meta", 
Wytwórnia Chemiczna, Daszyń- 
skiego 123.___________p6387

Szuka posady

Nadmłynarz, obeznany z prze­
miałem wszelkich zbóż oraz 
budownictwem młynów, dobry 
organizator pracy, 16 lat prak­
tyki poszukuje posady. Oferty 
PAR Poznań. Ratajczaka 7 — 
pod 8,281. p6388

Najciekawsze audycje radiowe na sobotę, 14. 8. 48
5.20 Koncert dla świata pracy; 6.00 Audycja poranna; 6.05 

Muzyka; 6.15 Dziennik poranny; 6.30 Muzyka; 7.00 Skrót wia­
domości; 7.05 Muzyka; 7.30 Muzyka d. c.; 8.20 „Dalekie lata", 
45 odcinek powieści Konstantego Paustowskiego; 8.35 Muzyka; 
12.04 Muzyka południowa; 12.09 Dziennik południowy; 12.20 
Muzyka; 12.25 Utwory skrzypcowe; 12.45 Muzyka; 12.50 
„Siew ozimin" pogadanka starego rolnika; 13.05 Muzyka 
obiadowa; 13.45 Muzyka radziecka; 14.30 Muzyka lekka; 
14.45 Lokalne wiadomości sportowe; 14.50 IV audycja z cyklu 
„Czeska muzyka narodowa" z Gdańska; 15.20 „Wikingowie — 
korsarze północy" — pogadanka; 15.30 „W portach naszych 
przyjaciół" słuchowisko dla dzieci; 16.00 Dziennik popołu­
dniowy; 16.30 Kwadrans lekkich piosenek francuskich; 16.45 
„Przy sobocie po robocie"; 18.00 „Mówi Wystawa Ziem Od­
zyskanych; 18.05 „Melodie świata"; 18.40 „Przygoda komu 
wojażera" — audycja rozrywkowa wg K. Dickensa; 19-05 
Muzyka kameralna ze Szczecina; 19.30 „Emancypantki", 38 
odcinek powieści Boi. Prusa; 19.45 „Z życia Związku Radziec­
kiego"; 20.10 „XIII Wieczór Mickiewiczowski"; 20.40 Utwory 
fortepianowe Fr. Liszta; 21.00 Dziennik wieczorny; 22.00 Kon­
cert; 22.40 Komunikat Polskiego Radia z XIV Olimpiady; 23.00 
Ostatnie wiadomości; 23.10 Muzyka taneczna; 23.30 Muzyka 
taneczna.

Wydawca Spółdzielnia Wydawnicza „Czytelnik'* 
Redaktor naczelny Jan Zaglerskl
Adres redakcji’ Poznań ul. Matejki 53 tel 64-75.

62-70 i 77-49. _____

Tłoczono w Drukarni P P Z. G. ■ Poznafi-Północ
K—50998

Tańców nowoczesnych wyucza 
Adela Szczurkówna — Jan 
Szczurek, aleje Marcinkowskie­
go^___________ 18292
Tańców kursy początkujące, 
uzupełniające, rozpoczyna ba- 
letmistrz Szczurek, Zeylanda 2 

18204

Sprzedaże

Materace, łóżka metalowe, le­
żanki wykonuje „Rekorda". ul. 
Kurzanoga (boczna Ratuszo- 
wej). _______________ 8bJ>8
Pianina najkorzystniej u Dry- 
gasa, Skarbowa 15.___ p6195
Sprzedam parcelą. Kościańska
30 łGórczyn). 18422
Sznur snopowiązałkowy. sien­
niki, worki, płachty żniwne. 
Pertek. Kraszewskiego 17. 
 8a-17 
Fortepiany sprzedaje i kupuje 
Magazyn Fortepianów. św. 
Marcin 22, w podwórzu, tel. 
2 3-91. __ P 6 034
Samochód DKW po całkowitym 
remoncie, jak nowy, sprzedam. 
Tel. 516 03. 18224
Motocykl z przyczepką NSU 
600 cm3 sprzedam. Dębiecka 2, 
skład papieru._________ 18200
Parcele uzbrojone 1250 m2, 
Grunwaldzka. Całość około 
1.200.000 zdecydowanemu za­
raz. Oferty PAR, Ratajczaka 7. 
pod 8,222.____________ p6347
BMW 750 z przyczepką tanio. 
Warsztaty samochodowe, Ma­
ciejewski — Podlowski. Dąb­
rowskiego 81. tel. 10-82. 
__________  F1412
Wille, kamienice (także wy- 
nalone), parcele, tereny, go­
spodarstwa. szybko sprzedasz 
tanio kupisz tv!ko przez firmę 
„Union", Poznań, Rzeczypo­
spolitej 4. tel. 11-69. 17070

Warsztat wulkanizacyjny cał­
kowitym urządzeniem, z pa­
pierami, sprzedam korzystnie. 
Adres wskaże Glos Wielko- 
polski nr 18427.___________
N. S. U. 500 z przyczepką,
Phaenomen 100. Dąbrowskie­
go 31, tel, 21-32. 18430
Maszyna krawiecka, dobra, na 
sprzedaż. Mosina, ul. K. B. 
Stefanowicza JO.____ _J?1438
Szwalnie! Maszynę do krojenia 
materiałów (nóż taśmowy) 
sprzedam. St. Rynek 49.

8b-186
Sprzedam wózek dziecięcy. 
Adres wskaże Glos Wielko- 
polski nr 18363. _________
Kupuje — sprzedaje meble u- 
żvwane, sypialnie, jadalnie, 
szafy rozbierane, tapczany, le­
żanki j różne pojedyncze Słkad- 
nica. Focha 70.________ 18425
4 nowe resory dekawcowe, 
maszynę do krojenia jarzyn, 
bibliotekę, lodówkę i przy­
czepię do osobówki, okazyjnie 
sprzedam. Adres wskaże Głos 
Wielkopolski nr 18424,
Dom dwumieszkaniowy, ogród, 
dochodowy, blisko autobusu, 
dworca Poznań - Starołęka, 
sprzedam. 850.000. Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr 18358

Traktor „Dentz" 50 KM sprze­
dam. Waszkowiak. Kontop 11.
pta Kontop.___________ 18357
Motocykl 200 cm3, dobry. Wia­
domość: skład „Akwarium", 
Zwierzyniecka 2. __  18390
Miech kowalski oraz narzędzia. 
Oferty Glos Wlkp. nr 18384.
Gospodarstwo 60 pszennej, 
willa Poznaniu. 2.500.000,— 
sprzeda Bartkowiak. Dopiewo- 
Poznań.__________ ___  18375
Sprzedam samochód DKW re­
klamówkę. platforma otwartą, 
“tan dobry, 180.000 zł. Kosiń­
skiego 12, skład. 18394
Sprzedam maszyny stolarskie z 
motorami, pasami (heblarkę, 
wyrówniarkę. taśmówkę. tar- 
czówkę). Oferty PAR. Rataj­
czaka 7. pod 8,279. p6386

DKW 3-biegowy, setka, w do­
brym stanie. Szamarzewskiego 
59 m. 6 Jankowiak, godz. 
16—20.___________  18355
Wózek koszykowy i ręczny 
sprzedam. Kwiatowa 9 m. 6.

18348
Gąsiory szklane 15—20 Itr. 
sprzedam. Fa Grabowski, ul. 
Ogrodowa 11.________ P6383
Mereżkarka Singera z moto­
rem. Garncarska 2 m. 7.

___ p6380
50 morgów pszenno-żytniej, 
bez budynków. 400.000; 60 
morgów z oborą i stodołą 800 
tys. wpłaty 650.000. Otręba, 
Jarocin.' Kilińskiego 2. 8a-128
Gospodarstwo, 68 morgów 
pszenno-żytniej, 900.000 —
wpłaty 659.000. Otręba, Ja­
rocin, Kilińskiego 2. 8a-127
Dom nowy, piętrowy, 8 ubika­
cji salka, morga ogrodu, na 
wsi, 750.000. Zgłoszenia: Otrę­
ba, Jarocin, Kilińskiego 2.

8a-129

Kupna

Węże parciane, używane, ku­
puje każdej ilości .Hatech", 
Marcina 65.___________ p6128
Kupimy używane urządzenie 
składowe (póóki). Kartobomb, 
Wytwórnia bombonier i opa­
kowań tekturowych. Poznań, 
ul. Kramarska 1.______ 18263
Książki, księgozbiory, polskie 
obcojęzyczne kupuje. Księgar­
nia r Gierczaka, Poznań, Da- 
szyńskiego 59_________ k!275
Maszyny do pisania oraz z dłu­
gim wałkiem, do liczenia, po­
wielacze. kupuję. W. Rohow- 
ski i Ska. Poznań, Mielżyń- 
skiego 18. Teł 43-25, p6338
Samochód osobowy, w dobrym 
stanie, kupię. Oferty PAR. Ra­
tajczaka 7, pod 8,246. p6368
Parcelę Poznaniu. Puszczyków- 
ku, blisko dworca, kupię. Of. 
Glos Wielkopolski nr 18439.
Pompki wytryskowe oraz wszel­
kie inne części marki „Bosch", 
łożyska kulkowe i tłoki, ku­
puje stale M. Gruss, Poznań, 
Dąbrowskiego nr 96 — tele-

I fen 504-26. 8b-10 i

Maszynę „Singera". pianino
kupię. Of. GL Wlkp. nr 18417.
Bostonkę kupię. Oferty ceną
PAR, Ratajczaka 7, pod 8,257ł 

p6373

Zakupuję
czysty

WOSK
pszczeli

W. Falkiewicz,
Poznań,

ul. Łukaszewicza 30
elefon 72-77 F1419

Zamiana

Gniezno. Trzypokojowe miesz­
kanie zamienię na podobne 
Poznaniu. Oferty PAR, Rataj­
czaka 7, pod 8,191. p6331
Zamienię pokój używalnością 
kuchni łazienki na P/spokoju 
kuchnią. Oferty nr 2298 Czy­
telnik, Armii Czerwonej 1.

C2592
Zamienię pokój kuchnią z 
małym stróżostwem Małeckiego 
na podobne bez. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 1836Ł_____
Zamienię pokój kuchnią So- 
łacz na podobne lub większe. 
Oferty Glos Wlkp. nr 18377.
Pokój mały, samodzielny, na 
większy. Swiętosławska 8 m. 3 
_____________________ 18412 
Zamienię 2 i 3/s pokoju kuch­
nia. balkonem, frontowe, na 
1 pokój z kuchnią. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 18406.

Mieszkanie. 3 pokoje kuchnią, 
łazienką, zwrot remontu — po­
trzebny pokój z kuchnią. Of. 
Glos Wielkopolski nr 18325.
Mieszkanie, 3 pokoje z przyna- 
leżnościami w nowej willi przy 
ul. Pilickiej nr 1 (za Botani­
kiem). 18370
Pokój dla starszego, solidnego 
pana. Skryta 7 m. 3. 18360
Lokal z mieszkaniem do wy­
remontowania w Gnieźnie. Of. 
Glos Wielkopolski nr 18388.
Pokój utrzymaniem Sołacz. Of. 
Głos Wielkopolski nr 18386.
2 studentom oddam pokój. Adr. 
wskaże Głos Wlkp nr 18383.
Pokój 2 studentom (student­
kom). Of. Gł. Wlkp. nr 18409. 

18410
Pokój kuchnią, słoneczne, z 
meblami lub bez, za zwrotem 
remontu. Wzlotowa 22 (przy 
Dąbrowskiego). 18396
Sktad tanio sprzedam. Marcin
67 m 30. 18418

Szuka lokalu
2o pokoi umeblowanych dla 
członków Zespołu Opery Po­
znańskiej poszukuje się Zgło­
szenia: Dyrekcja Teatru Wiel­
kiego, pokój 21. 8a-105
Dwaj bracia, piacownicy Ce­
gielskiego sytuowani, poszu­
kują pokoju umebloyzanego. 
Oferty Głos Wlkp. nr 18253.
Poszukujemy placu na składni­
cę węgla dzielnicy Jeżyce. Pań­
stwowe Zakłady Umundurowa­
nia, Kraszewskiego 21/25.

8b-188
Dwóch studentów poszukuje 
pokoju. Oferty Głos Wielko­
polski nr 18426.
Nauczyciel, samotny, poszuku­
je pokoju w śródmieściu. Of. 
Głos Wielkopolski nr 18438.
Student poszukuje pokoju. Ce­
na obojętna. Oferty Gł. Wlkp. 
nr 1844i.
Student pracujący szuka dwu­
osobowego pokoju. Zapłaci V: 
roku. Oferty Głos Wielko- 
nolski ni 18440.
Pokoju z pianinem, ewentual­
nie niekrępującego, poszukuje 
pani. Of. Gł. Wlkp. nr 18434.
Starsza, inteligentna poszukuje 
jakiegokolwiek pokoju, naj­
chętniej Łazarz. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 18431.
Naukowiec szuka umeblowane­
go pokoju niekrępującego. Ce­
na obojętna. Oferty Gł. Wlkp. 
nr 18432.
Dwie studentki poszukują po­
koju. Łąkowa 17 m. 3. C2588
Mieszkania 2—3-poko.iowego 
wygodami poszukuję. Zwrot re­
montu. Oferty nr 2301 Czytel­
nik, Armii Czerwonej 1. c2595
Pani na stanowisku poszukuje 
pokoju. Oferty Głos Wielko­
polski nr 18421.
Bezdzietne małżeństwo poszu­
kuje pokoju używaniem kuchni, 
zapłaci rok z góry, względnie 
strózostwo. Oferty Gł. Wielko­
polski nr 18352.
Pan na stanowisku poszukuje 
komfortowego pokoju pustego 
lub częściowo umeblowanego, 
używalnością łazienki. Dobrze 
zapłaci. .Oferty Głos Wielko­
polski nr 18351.

Dzierżawy

Gospodarstwo rolne, 80 ha 
pszenno-buraczana wysoka
kultura, pełne zbiory, inwen­
tarz żywy, martwy, nadkom- 
pletny. wydzierżawię. Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr 18333.
Domku z ogrodem blisko Po­
znania i szkoły szukam celem 
dzierżawy. Oferty Głos Wielko- 
noiski nr 18339,
Dzierżawy gospodarstwa, do­
bra ziemią, budynkami, blisko 
Poznania, poszukuje solidny 
rolnik Ofertv Głos Wielko­
polski nr 18336.
Wydzierżawię rzeźnictwo do­
brze prosperujące z kompl. 
irządzeniem. lodownią. Oferty 
Glos Wielkopolski nr 18349.

Pies polowczyk, na przedn ą 
nogę kuleje, zaginął w nie­
dzielą, Oddać za wynagrodze­
niem. Garbary 67 m. 10.

18323
Zgubiono zameldowanie mili­
cyjne, kartę RKU Poznań on z 
inne dokumenty na nazwislo 
W.adysław Bartkowiak. 18288
Zgubiono portfel z dokumen­
tami i pieniędzmi na nazwisko 
Piotr Kryszak._________F1415
Zgubiono kartę RKU Poznań- 
miasto na nazwisko Józef Sta- 
chowski. F1414
Zgubiono kartę RKU Ostró v 
Wlkp, na nazwisko Kazimieiz 
Biegański._________ > 8a-l 2 3
Zgubiono legitymacje CZZM i.r 
S 67/295599 na nazwisko Ka­
zimierz Cinodoris, nr S III/ 
306363 na nazwisko Staniała v 
Lembicz. F1425
Zgubiono książeczkę Ubezpic- 
czalni Społecznej i różne do­
kumenty na nazwisko Jadwiga 
Schwarz, Poznań 14, Anton • 
nek. Smcłdzinowska lm. - 

____  P6327
Zgubiono kartę rowerową rr 
305/1948. wystawioną przez 
Zarząd Miejski Książ na na­
zwisko Szczepan Falbiersk , 
Książ.________________ 18433
Zaginął w niedzielę wieczorem 
biały piesek kudłaty. Uczciwy 
znalazca zechce oddać za wy­
nagrodzeniem: Gniezno, Chor- 
szewskiego 3 m. 15, 8b-181
Zgubiono legitymację szkolną 
na nazwisko Zofia Szuda, P< - 
znań, Poplińskich 5, k!303
Zagubiono dowód osobisty i 
zameldowanie milicyjne na na­
zwisko Salomea Książek, Ma • 
szałka Focha 117 ni. 2- 

18365
Przybłąkał się wilk. Odebrać: 
ul. Brzeska 4 (Osiedle Wai- 
szawskie). od godz. 17 (termin 
jednotygodniowy). 18361

Zagubiłem dokumenty osobiste 
i kartę rejestracyjna RKU Nr - 
wy Tomyśl na nazwisko Ta­
deusz Kasperczak Grodzisk, 
Zamkowa 12,________  1837 3
Zgubiono dokument urodzenia, 
zameldowanie milicyjne, za­
świadczenie „Służby Polsce * 
na nazwisko Czesław Rogalsk .

18362

Poszukiwania rodzin
Poszukuje Witolda Chorodziń- 
skiego. który wyjechał w rok i 
1945 z Wiednia (Austria). Wia­
domości proszę przesłać ni 
adres: Maria Swerbiłowa, To­
porów Wlkp 8a-10?

Transpor’
Transporty, przewozy samocho­
dami ciężarowymi uskutecznił 
..Autoprzewóz" Dąbrowskiej) 
92/94, Tel, 42-44.___8b-8 ?
Transporty, przewozy samocho­
dami ciężarowymi uskutecz­
niam Stanisław Kalota. Zawo­
dy 12 tel 48-91. 8b-8l
Samochodami, magazynem, bo­
cznicą — dysponuje Wspóln i 
Transnort Norwida 13 tele­
fon 92-46. 8a-8 2

Łeiniska-Uzdrowiska
Krynica „Leśna Polana", pięk­
nie położona, pokoje z utrzy­
maniem 700, oraz hotelowo. 
Telefon 113. 8a-13I

Matrymonialne

Kupiec, lat 33. kawaler, na 
oosadzie zanozna pannę, naj­
chętniej właścicielkę mieszka­
nia. Cei matrymonialny. Ofert? 
PAR. Ratajczaka 7. pod 8.211.

_______________ p6341
Samotna, lat 54, prawego cha­
rakteru. zapozna pana, chętni'; 
rzemieślnika, w celu matrymo­
nialnym. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 18350.,_________ _

Pokój kuchnią wygodami Je­
życe na podobne Jeżyce. Of. 
Głos Wielkopolski nr 18397.

Pieniądz

Posiadam 300.000, proszę o 
propozycje. Oferty Głos Wielko­
polski. Focha 16, nr 1761.

Warsztat, garaż, parcelę na 
składnicę lub pod budowę przy 
Daszyńskiego. Oferty nr 2940 
Czytelnik, Daszyńskiego 48. 
____________________ k-1302 
Cegielnia ?arowa w poznań- 
skiem w pełnym ruchu, pro­
dukcja 2 miliony, do wydzier­
żawienia. Zgłoszenia poważnych 
reflektantów do f-my: „Union"

Panna, religijna, niebiedna, r. 
btaku znajomości, pozna pana 
od 30—40 Cel matrymonialny. 
Oferty Głos Wlkp, nr 18395.
Religijnego, kulturalnego pani 
na posadzie zapozna wysoka 
panna po 40. Cel matrymonial- 
ny, Of. Gł, Wlkp, nr J840J. 
Dla mej kuzynki, panny, la 
24. przystojnej, posażnei. szu 
kam męża, kulturalnego, nr 
wrźszym stanowisku, chętniereneKtaniow uu i-iny. „umwii -—

w Poznaniu Rzeczypospolitej lekarza. Oferty Głos Wielko 
F1430 ‘nr 4. p6333 polski nr 18385'.
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Podsłuchane w kawiarni
...dlatego też spędzam swój ur­

lop w mieście. Chcę być sama. 
Udało mi się nareszcie wysłać mę­
ża na kurację, która mu się od 
dawna należy. Pomocnicy domo­
wej należą się oczywiście wakacje 
— wyjechała więc do rodziców. 
Będę sama w mieszkaniu i bynaj­
mniej nie mam zamiaru uważać się 
za upośledzoną.

— Jak to Marysiu? Przecież tak 
się cieszyłaś niedawno planami 
wyjazdu nad morze? Twierdziłaś, 
że najlepszy wypoczynek — to 
zmiana otoczenia. Obiecywałaś so­
bie tyle wrażeń. Skąd nagle ta de­
cyzja?

— Widzisz, na kurację męża i na 
moją podróż dla przyjemności nie 
mogliśmy sobie pozwolić. Wybra­
łam więc co ważniejsze. Po głęb­
szym namyśle doszłam do wniosku, 
że idealnie można wypocząć we 
własnym mieszkaniu, zwłaszcza je­
śli ono tak jak nasze znajduje się 
na peryferiach miasta w pobliżu 
Warty i w dodatku posiada wiszą­
cy ogród na balkonie. Przez cały 
miesiąc postanowiłam zerwać ze 
zgiełkiem ulic, z tramwajami, auto­
busami, kawiarnią, wysokimi obca­
sami i innymi wymysłami miejski­
mi. Większość znajomych rozje­
chała się w różne strony, nie mam 
więc pokus towarzyskich.

— A więc zmiana trybu życia na 
całej linii?

• — Tak, plan mojego urlopu po­
lega na całkowitej zmianie nawy­
ków. Więc przede wszystkim przez 
miesiąc nie będę się „opychała" 
mięsem. Żadnych smażeń i gotowa­
nia minimum! Jarzyny, surówki do 
wewnątrz i na zewnątrz. Odżywia­
nie racjonalne w czasie, kiedy za 
grosze ma się w bród owoców i 
wszystkich sałat, fasoli i pomido­
rów.

— 1 co jeszcze?
— Od czasu do czasu trzeba 

pomyśleć o kapitalnym remoncie 
własnego ciała, które bądź co bądź

Jabłka-najzdrowszym owocem
Jabłka są jednym z najzdrowszych o- 

woców, jakie znamy. Niestety, jest to 
owoc zbyt mało w stosunku do swej 
wartości ceniony i spożywany.

JafbBko jest lekikostrawne, moczopęd­
ne, przeczyszcza i doskonale przeciw­
działa zwapnieniu naczyń krwionośnych 
przez swe własności alkaliczne i oczy­
szczające. Zjedzone na czczo, wpływa 
znakomicie na trawienie; wieczorem 
spożyte w łóżku sprowadza sen, zwalcza 
migrenę. Poza tym, jako zawierające 
dużo żelaza, przeciwdziała anemii i... 
czarnym myślom. Spożywanie jabłek 
tartych jest wskazane w przypadkach 
katarów jelit. Mało też kto wie o tym.

że jabłka zawiera ją bandzo mało gluko­
zy i dilatego mogą je jadać chorzy na 
cukrzycę. Reumatycy powinni jeść dużo 
jabłek, gdyż zawierają one kwaski i 
zapobiegają zatrzymywaniu się moczu. 
Jednym słowem bogactwo fosfatów w 
jabłku sprawia, że jest ono najzdrow­
szym z owoców i organizm przyswaja 
je najłatwiej. Oprócz powyższych zalet, 
jabłko posiada olejki eteryczne, które 
ujawniają się w aromacie. Uśmierza ból, 
spazmy, kolkę wątrobianą. Poza tym 
jabłka mają duże znaczenie w. kuchni 
jarskiej, gdyż w połączeniu z jarzynami 
nie wywołują fermentacji, jak to eię 
dzieje z innymi owocami.

Wieści z Olinwiady

FiSm na usługach
komisji sędziowskiej

Międzynarodowa komisja sędziow­
ska po zapoznaniu się z zdjęciami fo­
tograficznymi oraz filmem nakręconym 
przez Amerykanów z finałowego bie­
gu sztafetowego 4X100 m w konku­
rencji męskie] zmieniła swoją decyzję 
odnośnie zdyskwalifikowania zwycię­
skiej sztafety USA. Jak wiadomo, sę­
dziowie zdyskwalifikowali sztafetę a- 
merykańską za złą zmianę pałeczki 
między biegnącym na‘ pierwszej zmia­
nie Evellem a Wrightem. Sędziowie 
stwierdzili początkowo, że zmiana na­
stąpiła poza przepisowym odcinkiem 
około 20 m. Ponieważ nakręcony przez 
Amerykanów film z tego biegu wyka­
zał bezpodstawność dyskwalifikacji, 
międzynarodowa komisja sędziowska 
cofnęła dyskwalifikację sztafety USA, 
przyznając jej pierwsze miejsce i zło­
ty medal olimpijski w tej konkuren­
cji.

Ponieważ ceremonia wręczenia me­
dali olimpijskich odbyła się bezpośre­
dnio po zakończenu konkurencji, bie­
gacze angielscy, którzy w wyniku po­
przedniej decyzji otrzymali złoty me­
dal, będą musieli zwrócić go sztafecie 
USA, a sami otrzymają medal srebr­
ny, który będzie odebrany Włochom. 
Najgorzej wyszli na tym Węgrzy, któ­
rzy będą musieli brązowy medal zwró­
cić Włochom, a sami zadowolić się 
czwartym miejscem.

Po odwołaniu dyskwalifikacji dru­
żyny USA w sztafecie męskiej na

i *
4X100 m, międzynarodowa komisja 
sędziowska podała oficjalne wyniki tej 
konkurencji: 1. USA. — 40,3 sek., 2. 
Anglia — 41,3 sek., 3. Włochy — 41,5 
sek., 4. Węgry, 5. Kanada, 6. Holan­
dia.

Anglicy musza oddać zToiy medal USA

owo- 
zdro-

nie jest bez skazy. Kuracja 
cowa nie tylko wpłynie na 
wie, ale i na urodę. Zobaczysz po 
przyjeździe, jak się poprawi moja 
cera. Korzystając z samotności, 

- zerwę całkowicie stosunki z pudeł­
kami, słoiczkami, pędzelkami i in­
nymi sztucznymi sprzymierzeńca­
mi piękna, a nawiążę nową: roz­
gnieciony miąższ śliwek, a zwła­
szcza surowych ogórków — działa 
cudownie. W normalnych warun­
kach trudno się zdecydować na 
umazywanie twarzy tymi specjała­
mi. Obecnie będą sobie używać jak 
pies w studni. Rano po letnim 
prysznicu i śniadaniu mleczno- 
owocowym, obłożę twarz na kwa­
drans talarkami ogórków i leżąc 
na balkonie, przypuśćmy na mate­
racu, będę wchłaniała komórkami 
skóry kroplę po kropli cudowny, 
naturalny sok z ogórków. Nasyco­
ną nim cerę wystarczy zmyć suro­
wym mlekiem i spryskać różaną 
wodą.

Oddawszy ciału co należy, zajmę 
się także i głową. Mam wiele za­
ległości. Czekają na rąnie nieroz- 
cięte karty nieprzeczylanych ksią­
żek. W ocienionym, powojem bal­
konie czyta się lepiej, niż gdziekol­
wiek. Nie skrępowana ubraniem 
(bo będę ukryta przed oczyma 
ludzkimi), leżę i wypoczywam do 
południa. Zajęcia domowe (mini­
malne, jeśli jest się samej w mie­
szkaniu) są urozmaiceniem, zwła­
szcza, że przez cały rok nie ma się 
z nimi — pracując zawodowo — 
zbyt wiele do czynienia.

— Jeśli spacery, kąpiel i plażo­
wanie, wczesne kładzenie się na 
spoczynek — więc wszystko to, na 
co sobie nie można pozwolić pra­
cując normalnie — mam do rozpo 
rządzenia, nie wyjeżdżając z do­
mu — powiedz mi moja droga, dla­
czego właściwie dziwiłaś się, kiedy 
ci oznajmiłam, że urlop spędzam u 
siebie w domu?...

ALATHEA

Po chaotycznej walce wygrał 
Szymura z Joachimem

Walka Szymury z Joachimem (In­
die) stała na ogół na słabym pozio­
mie. Hindus niższy od Polaka, lecz 
bardziej krępy, nie reprezentował wy­
sokiej klasy. W pierwszym starciu 
Szymura stale jest w ataku. Hindus 
jest w defensywie, bijać jedynie rzad­
ko lewym sierpiem. Obaj zawodnicy 
wpadają stale w klincze. Starcie koń­
czy się lekką przewagą Szymury. Dru­
gą rundę rozpoczyna Polak atakami 
lewym prostym. Hindus dąży do zwar­
cia, w którym stale przytrzymuje Po­
laka. Szymura nie potrafi utrzymać 
przeciwnika na dystans, a poza tym 
sygnalizuje ciosy i jest zbyt powolny. 
Trafia on jednak więcej. W trzeciej 
rundzie walka jest w dalszym ciągu 
chaotyczna i na niskim poziomie. Śę- 
dzia zwraca dwukrotnie uwagę Joachi­
mowi na przetrzymywanie. Szymura 
stara się prowadzić walkę na dystans, 
w dalszym ciągu częściej trafia i za­
pewnia sobie zdecydowane zwycię­
stwo na punkty.

Dzięki czystce, jaka przeprowadzana 
jest codziennie wśród sędziów bokser­
skich, sędziowanie turnieju jest coraz

Problem lewej ręki
Bezustanne usiłowanie dziecka — mańkuta — w kierunku 

przystosowania się do świata praworękich, wprawia je często 
w zamieszanie, tak że w porównaniu z dziećmi używającymi 
prawej ręki, robi ono wrażenie nieporadnego, zakłopotanego. 
Dziecko nie rozumie tych trudności; widzi tylko, że sznurowa­
nie bucików, rzucanie piłką, czytanie i pisanie nie idzie mu tak 
łatwo, jak innym dzieciom, Częste 
dziecka rosnące poczucie niższości 
obawiać współzawodnictwa dzieci 
trwalają je jeszcze bardziej w tym
Niektóre matki uważają posługiwa­

nie się lewą ręką przez dziecko za 
osobistą hańbę i nie ustają w zwal­
czaniu tego — zdaniem ich — tak 
złego nawyku. W ten sposób dziecko 
— mańkut — bywa zalęknione i bez­
radne

Matka powinna być świadoma psy­
chologicznego znaczenia problemu le­
wej ręki. Jeśli się jej uda już w naj­
wcześniejszym okresie życia dziecka 
stwierdzić, że jest ono mańkutem, mo­
że nie tylko usunąć wiele trudów i 
niebezpieczeństw, na jakie jest nara­
żone leworękie dziecko w praworękim 
śwecie, ale także skierować je na dro­
gę naturalnego wyrównania. Mniej 
więcej co trzecie dziecko rodzi się 
mańkutem, ale tylko co dwudziesty 
dorosły pozostaje nim do końca.

Matka może poznać mańkuctwo 
niemowlęcia bowiem chwyta ono 
przedmioty i pożywienie do lewego 
kąta ust, kołata grzechotką lewą rę­
ką, a przy pierwszych próbach chodze­
nia stawia najpierw lewą nogę, skie­
rowując się również na lewo.

Dr Alfred Adler i jego szkoła wyka­
zali, że wypadki paradoksalnej zręcz­
ności prawej ręki są często wynikiem 
długiego szkolenia słabej, prawej ręki 
mańkuta. Teoria, wedle której urodzo-

Aforyzmy o modzie
Dobrze ubrane osoby starają się 

nosić zawsze to, co nie jest modne. 
Kiedy modne są kwiaty, nosić 
trzeba kratki, kiedy w modzie są 
grochy, trzeba nosić pasy.

*a Kobieta dobrze ubrana jest jak 
rasowy koń wyścigowy. Wyprze­
dza inne o długość łba, albo 
w ogóle odpada z wyścigu.*

Ludzie wysokiego wzrostu, o 
długich kończynach są zawsze 
modnie ubrani, nawet gdy noszą 
rzeczy z ubiegłego roku.*

Mówi się, że latem panie mniej 
się szminkują, ale w istocie — 
mniej na szminkę zwracamy u- 
wagi. Są poza tym jeszcze idea­
liści, którzy nie wiedzą o tym, 
że Morze Śródziemne i słońce 
wysokogórskie można nabywać 
bardzo tanio w małych słoikach 
i flaszeczkach. Osoba opalona sa­
mym tylko słońcem nigdy nie ma 
tak „autentycznego” wyglądu.

lepsze. Dotychczas wycofano ponad
20 arbitrów.

Antkiewicz w ćwierćfinale 
szabliści w półfinale

Wtorkowy udział Polaków w Igrzy­
skach, poza podanymi już zwycięstwa­
mi — Szymury w eliminacji pięściar­
skiej oraz szablistów nad Turcją — 
przyniósł barwom naszym dalsze suk­
cesy.

W późnych godzinach wieczornych 
stoczył swą drugą walkę turniejową 
nasz reprezentant wagi piórkowej w 
boksie — „bombardier" Wybrzeża — 
Antkiewicz. Przeciwnikiem jego był 

tym razem Murzyn Arcila z Peru. Po­
lak, który wałczył w tym dniu o kla­
sę lepifej. niż w spotkaniu z Filipiń­
czykiem, wygrał wysoko na punkty, 
posyłając w trzecim starciu Peruwiań- 
czyka trzykrotnie na deski.

Sobik toruje szablistom 
drogę do półfinałów

Po łatwym zwycięstwie nad Turcją, 
szabliści nasi zakwalifikowali się do 
ćwierćfinałów, w których zostali obok 
Węgier, Włoch i Czechosłowacji roz­
stawieni, otrzymując grupę z Austrią 
i Francją. W pierwszym spotkaniu 
Francuzi pokonali Austriaków 9:7. Po­
lacy, prowadząc z ostatnimi 6:4, znaj­
dowali się następnie o krok od po­
rażki. Przy stanie 7:8 Sobik zwyciężył 
jednak 5:1 najlepszego z Austriaków 
i doprowadził do wyrównania, które 
na skutek lepszego stosunku trafień 
59:55, dało nam w sumie zwycięstwo 
i zapewniło udział w półfinałach. Nad­
mienić należy, że w turnieju uczestni­
czy 20 drużyn.

uchybienia wywołują u 
i wkrótce zaczyna się ono 
praworękich. Przesądy u- 
poczuciu.

nv mańkut może poprawić swój defekt 
przez odpowiednie szkolenie, polega 
na prostym biologicznym prawie. Na­
tura dąży bowiem do wyrównania 
pewnych błędów w organiźmie drogą 
nieraz sowitej rekompensaty.

Jeśli dziecko — mańkut rozwija się 
w beznadziejnie niezręcznego męż­
czyznę, który nawet nie potrafi wbić 
w ścianę gwoździa, żeby się nie ska­
leczyć lub też w niezręczną dziewczy­
nę, która nie potrafi przyszyć porząd­
nie guzika, wina leży wyłącznie po 
stronie rodziców i nauczycieli. Jeśli 
łają oni mańkuta za jego niezgrab- 
ność, przyczyniają się tym samym do 
zakorzenienia się u niego poczucia 
niższości i nienormalności, którego le­
czenie wymaga potem u dorosłego 
nieraz długotrwałego wysiłku.

Nie ma żadnej różnicy w mentalno­
ści praworękiego czy leworękiego 
dziecka. Rozmaite stopnie rozwoju, 
które spotykamy u mańkutów, zależą 
wyłącznie od rozmaitego szkolenia i 
od opieki, jaką je otaczano.

Ciężkiemu i niezgrabnemu mańkuto­
wi trudno dostosować sę do sytuacji, 
bo nie wykształcono innych jego zdol­
ności. Tymczasem odpowiednio pokiero­
wani mańkuci często wyróżniają się 
energią i umiejętnościami. Nieumie-*

RĘKAWICZKI -
nie trudno zrobić samej

0SZCZĘDNA I POMYSŁOWA pani 
' * potrafi sobie zrobić własnoręcz­

nie wiele części swej garderoby. Jeże­
li praca się uda, ma dużo zadowolenia 
z wyników, a także z zaoszczędzenia 
pieniędzy.

Każda z nas pragnie mieć nowe, 
świeże rękawiczki. Kupić? Ładne rę­
kawiczki są dość drogie. Ale obej­
rzawszy wiele ślicznych nowości, jakoś 

możemy zdecydować się na
Czułybyśmy się wtedy

będą za

stronie 
tym, że

rysuje się na lewej
i tu pamiętać trzeba o
da się wyciągać tylko w kie- 

długości palców, a nie w kie 
szerokości ręki. Do wyrysowa-

nie 
aby... odejść, 
pokrzywdzone mocno przez los i zni­
knąłby uśmiech z naszej twarzy. A po 
co? Lepiej znaleźć jakąś radę. Ot, sa­
mej zrobić sobie rękawiczki.

Najwięcej trudności przy samodziel­
nym szyciu rękawiczek sprawi nam ich 
przykrojenie — dalsza praca jest już 
łatwa.

Dobry krój uzyskamy przez rozpru­
cie jakichś starych rękawiczek. Wtedy 
mamy pewność, że palce nie 
szerokie ani za krótkie itd.

Krój 
skórki 
skórka 
runku 
runku 
nia wycina się krój jak najdokładniej 
ostrymi nożyczkąmi.

Szyjąc — najlepiej wziąć nici, uży­
wane do wyszywania dziurek, wzgl. 
nici perłowych. Igłę trzeba mieć spe­
cjalną do szycia skórki, zwykła złama­
łaby się. Nici należy przedtem nawo- 
skować, a igłę przebijać przez skórkę 
zawsze pionowo.

Zaczynamy od wszycia wielkiego 
palca. Potem zaznaczamy na górnej 
części rękawiczki trzy linie pionowe, 
biegnące lekko ukośnie. Następnie ze- 
szywamy koniec palca wskazującego 
i wszywamy pierwszą parę klinów, za­
czynając od podstawy palca. Dopiero 
wtedy, gdy w ten sam sposób zeszy­
jemy wszystkie palce, możemy zeszyć 
samą rękawiczkę (tzn. jej boki). Pod­
czas tej pracy radzę wciągać ręka-

jętność używania prawej ręki staje się 
wtedy tylko błędem, jeśli dziecko nie 
ma sposobności zrekompensować go 

drogą ćwiczenia. Wszyscy mańkuci 
powinni od dzieciństwa używać obu 
rąk i należy ich zachęcać do wszyst­
kich ćwiczeń zręcznościowych. (b)

Na chłodne dni — których w na­
szym klimacie nie brak — bardzo 
modne są kamizelki, a nawet kom 
piety z zamszu (czy jego — znacz­
nie tańszej — imitacji!), łączonego 
z ręcznie robionym trykotem. Nie 
zawsze mają one charakter czysto 
sportowy, jak widzimy to na zdję­
ciu. Guziki, naszyte na linii wycię­
cia, są ozdobą dość ekscentryczną, 
niekoniecznie musimy ją naśla 
dować.

wiczkę często na rękę — dla wypró­
bowania, czy dobrze leży.

Mając zasadniczy wzór kroju ręka­
wiczki, możemy oczywiście szyć sobie 
dowolne modele — zależnie od tego, 
jakie się nam podobają, czy jakich po­
trzebujemy. To właśnie jest najmilsze 
i najbardziej zachęcające przy własno­
ręcznym wykonywaniu rękawiczek, że 
możemy popuścić wodze naszej fan­
tazji i tworzyć rzeczy nietylko ładne, 
ale odpowiadające naszemu gustowi. 
Możemy używać do szycia nici w ko­
lorze kontrastowym ze skórką, możemy 
kombinować ze sobą skórki jasne i 
ciemne — co daje bardzo ładne efekty. 
Obecna moda wymaga jak największej 
różnobarwności. Dlatego też tradycyj­
ne kolory: czarny, granatowy i brązo­
wy nie wyczerpują obecnie skali barw 
rękawiczek. Widzimy rękawiczki we 
wszystkich kolorach: żółte, zielone, 
czerwone, niebieskie — w najrozmait­
szych odcieniach. Można też te barwy 
ze sobą kombinować, albo uszyć ręka­
wiczki ciemne, a dać tylko obrzeżenia 
jasne.

Do dekoracji rękawiczek można użyć 
skórek ze starych rękawiczek, których 
nie możemy już nosić dlatego, że po­
darte są palce — czy też szpeci je ja­
kaś plama itp.

Warto potrudzić się trochę i samej 
uszyć sobie ładne rękawiczki. Naj­
skromniejszej sukience czy kostiumo­
wi nadadzą one — jako ważne uzupeł­
nienie — piętno elegancji.

Katarzyna Meissner

Ogórki
środkiem kosmetycznym

Wiedziały już o tym nasze prababki. 
My znów chętnie wracamy do „starych" 
wypróbowanych naturalnych środków 
kosmetycsznych, bo są tanie i skutecz­
ne.

Wyciśnięty z ogórków i umiejętnie 
przyrządzony sok dostarcza nam wy­
bielającego, a miłego w użyciu płynu 
lub kremu.

Krem ogórkowy przyrządzamy w spo­
sób następujący: wosku białego roz­
grzanego 30 g, soku z ogórków 150 g, 
olbrotu 25 g, olejku migdałowego 100 
g, lanoliny bezwodnej 15 g, dokładnie 
utrzeć i przechować w chłodnym miej­
scu. Sok z ogórków otrzymujemy przez 
utarcie na miazgę obranych świeżych 
ogórków drobno pokrojonych, a potem 
przefiltrowanych przez gazę, watę lub 
brbułę. Drugi sposób: gotować sok w 
temperaturze 60 stipni przez 10 minut, 
w stanie gorącym mieszać z równą ilo­
ścią płynnego tłuszczu, złożonego z je­
dnej części wosku, jednej części olbro­
tu, 10 części olejku migdałowego. Dla 
nadania miłej woni, wlewamy kilka 
kropel dobrych perfum, a dla utrwale­
nia szczyptę kwasu salicylowego. Trze­
ci przepis: obrać świeże ogórki, wybrać 
z nich nasienie, pokroić na drobne ka­
wałki, wycisnąć z nich wodę i ugoto­
wać, mieszając stale. Następnie tę roz­
gotowaną masę przetrzeć przez sito, za­
gotować jeszcze raz, aby pasta stała się 
gęsta, ostudzić, zmieszać z lanoliną i 
włożyć w małe drewniane pudełeczka, 
które należy przechowywać w chłod­
nym miejscu, (d)STRONA 6 Nr 221


